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0 ludziach niezastąpionych i i i

Po konferencji b, premjerow rządów 
poir aj owych, zwołanej, jatc się okazuje, 
z inicjatywy p. Prystora, wielkie przemó­
wienie prezesa klubu BB., pułk. bławka. 
Niewątpliwie wygłoszone ono zostało w 
związku z konferencją, której pułk. Sła­
wek był jednam z uczestników, ale trud­
na i0 uważać za cenniejszy przyczynek, 
ułalsi. rający zorjentowanie się zarówno 
w erenezie konferencji, ja t i w jej celach 
i zadaniach. Pułk. Stawek powiedział tyl­
ko tyle o konferencji, że premjer prosił 
p. Prezydenta o zwoływanie narad osób, 
które kierowały pracami rządu w róż- 
nycr okresach pomajowych, w celu wy­
słuchania ich opinji. Konferencje tau* i 
będą się powtarzały, przyczem zastrzegł 
się pułk Sławek, że grono jej uczestni- 

. ków nie bedzie tworzyło żadnego ciała 
konstytucyjnego, lecz będzie zwoływane 
przez p. Prezydenta w celach informacyj­
nych i opiniodawczych. Zastrzeżenie na- 
prawdę zbyteczne, ale zupełnie zrozumia­
łe w czadach, gdy wszystko jest chwiejne, 
n:epewne i dowolnie interpretowane.

thiłk. Sławek poruszył przedcwszyst- 
kjerr trzy zagadnienia, które uważa w tej 
chwili" za najważniejsze dla klubu BB. 
Najpierw wskazał na konieczność przygo­
towania i oddania wszystkich referatów, 
podzielonych między poszczególnych po­
słów, w sprawie reformy konstytucji 
w celu umożliwienia przyspieszenia prac 
komisji konstytucyjnej., Dale, p. Sławek 
zwrócił uwagę na konieczność przygoto­
wania mnłerjałów do ustawy’ samorządo­
wej, jako bardzo trudnej i skomplikowa­
nej. Poza lem poruszył zagadnienie usta­
wy scaleniowej, dotyczącej ubezpieczeń 
społecznych, wskazując na rozbieżność In­
teresów poszczególnych grup pracowni­
ków. Interesy te muszą być uzgodnione 
na terenie klubu BB., co będzie w\ magało 
drugiej pracy.

W  tej części przemówienia p. Sławka 
Easmguią na podkreślenie dwa momenty. 
Pierwszy to ten. że rzad nie zamierza 
zbył pochopnie korzyatać z udzielonych 
mu przez Seim pełnomocnictw, a drugi, 
to niejako oficjalne stwierdzenie istnieją­
cych w jonie BB. poważnych rozbieżności, 
które, jak wiadomo, nie ograniczają się 
do spraw, interesujących wyłączni ? świat 
pracy, ale aotyczą także innych dziedzin. 
Przypomnimy tylko sprawę kartelizacji 
przemysłu.

Mówiąc obszernie o przesileniu gospo- 
darczem, nie powiedział p. Sławek nic no­
wego W ’adomo powszechn-e, że istniejące 
w Polsce formy życia gospodarczego sa 
bardz'ej prymitywne i mniej skompliko­
waną, aniżeli na zachodzie, a wiec i kry­
zys ekonom.czny powinien być u nas mniej 
dotkliwy’, aniżeli gdzieindziej. Tymczasem 
tak nie jest- bo na zaostrzenie kryzysu 
wpływają różne pizyczyny lokalne, które 
na zachodzie nie istnieją. Tam jest tylko 
kryzys ekonomiczny, a u nas obok niego 
istnieje także kryzys polityczny. Kto nie 
widzi związku miedzy temi zjawiskami, 
ten me postawi trafne* diagnozy, bez któ­
rej znowu jest niepodobieństwem wynale­
zienie i zastosowanie odpowiednich środ­
ków ieczn czych.

Pan Sławek zdaje się nie widzieć tej 
łączności między jednym a drugim kryzy­
sem i nie docenia należycie wzajemnego 
oddziaływania tych dwóch zjawisk, two­
rzących, czy chcemy, czy nie chcemy, jed­
nolitą i zwartą całuść. Dlatego odwoływa­
nie się jego do ofiarności społeczeństwa 
z pewnością nie odniesie skutku, raz dla­
tego, że zubożenie i wyczerpanie wszyst­
kich warstw jest już zbyt wielkie, by mo­
gły się zdobywać na nowe ofiary, a na­
stępnie z tego powodu, że nikt już nie 
wiei zy, aby nawet największe wysiłki 
w dzisiejszych stosunkach politycznych 
mogły przynieść jakąkolwiek zmianę na 
lepsze. Na marazm i depresję, które tak 
tragiezme zaciążyły nad naszem życiem 
poJityeznem, jest tylko jedno lekarstwo: 
wTzbudzić w społeczeństwie wiarę w ce­
lowość ponoszonych ofiar i wysiłków. Tej 
w;ary rządzący Polską system nie wzbu­
dzi. Na to potrzebne są inne metody rzą­
dzenia i mni ludzie. I póki stoi się na 
stanow-sku, ze obecni ludzie są niezastą- 
pieni, że prza nimi niema innych sił, in­
nego środowiska, które mogłoby dziś rzą­
dzący obóz zastąpić i Polskę ao lepszej 
sytuacji doprowadzić, dopóty nie mszy 
się z martwego punktu, na którym pań­
stwo utknęło od paru lat i z którego obóz 
pomajowy nie jest w stanie go zepchnąć.

W  żadnej dziedzinie życia publicznego 
niema ludzi niezastąpionych, niema ici 
także w dziedzinie lządzema państwem, 
rlistoi ia pod tym względem dostarcza aż 
nadto wiele dowodów. Nie widzimy naj­
mniejszej racji, dlaczego właśnie w Pol­
sce miałoby być ;naczej. Od nomentu 
odrodzenia państwa polskiego aż do maja 
r. 1926 nie było sanacji, a mimo to roz­
budowa Polski postępowała naprzód i nie 
wszystko, co się w  niej działo, było złe 
i godne potępienia Gdy system sanacyjny 
zniknie, nie wytworzy się z pewnością 
luka nie do zastąpienia. Przyjdą inni 
indzie, którzy ujma władzę i kontynuo­
wać będa pracę państwową. Obóz poma­
jowy nie jest wszystkiem. Olbrzymia wię­
kszość narodu jest poza nim. więc czyż 
można myśleć na serjo, że nie potrafi ona 
wyłonić z pośród siebie rządu, któryby 
stanął na straż' interesów państwa i spo­
łeczeństwa?

'ak źle, na szczęście, nie jest. i d’a- 
tego sytuacja nie przedstawić się tak 
tragicznie, jak to wynika, może wbrew 
jego woli, z przemówienia p. Sławka. 
Ulega on złudzeniom, które zaciemniają 
mu jasny i. trzeźwy pogląd na sytuację. 
Nie widzi on poza swoim obozem żad­
nych żywych i twórczych sił, tymczasem 
one nie tylko istnieją, ale również wzma­
gają się na siłach i znajdują coraz to in­
ne ujścia dla swej energji. W  tej sytuacji, 
w jakiej obecnie znajduie sio dolska, jest 
rzeczą najważniejszą, au; tern. coraz sil­
niejszy nurt nie wvkronzył poza ramy 
interesów państwowych. W  tej chwili jest 
to jeszcze możliwe, do tuac ja nionlaby 
się zmienić na gorszą, gdyby te złudze­
nia. którym dał wyraz pułkownik Sławi k
w swem przemówieniu, nie 1 n zasad-

. . .  . . .  A D .mozej rewizj,.
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nach fabrycznych 
y wielkim WjDo-z"Polecamy!

Linoleum, Ceraty, Dywany wełniane i piusiowa 
Chodniki. Kapy„X. Koce i Pledy, Narzuty, 
Firanki, Portjery, Chodniki kokosowe, 
P łaszcze gumowe i impregnowane
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Tardieu w drodze do Londynu.
BEZPODSsTAWNF O B A W Y

Londyn. 2 kwietnia. Nawiązując do wizyty 

p rem je i« francuskiego w  Londynie ,,T im e°“  

wyraz? dziś oburzenie, że fakt ten potrafił 

w  niektórych państwach wywołać niezado­

w olen ie i nieufność.
,.A przecież źródłmn wszelkich trudności 

w Europie — pisze dziennik — Jest właśme 

to, że państwa te n ie mogą się pozbyć swej 

nieufności, z jaka odnoszą się do wszelkich 
poczynań innych państw Spotkanie Tj-rdbu 

z Mac Donaldem, jako przedstawicieli rządów, 

którvch współprac-, jest niezbędna dla roz­
wiązania wielkich p r o  niemów europejskich, 

jest zatem ze wszech miar pozadana i zupeł­
nie naturalna. Trudno zatem zrozumieć, dla­

czego zapowiedź w izyty Tardieu w Londynie 

wywołała wręcz odwrotów skutek, niżby się 

należało spodziewa" Zaznaczyć wreszcie po­
trzeba, że porozumienie francusko-angielskie 

nie jest skierowane przeciw  żadnemu z in­

nych paristw“ .

M AC D ONALD  PO W ITA  P T A  PDF EU 
NA DW OREK

Londyn, 2 kwietnia. Dzienniki donoszą, 
że .Mac Donald postanowi! osobiście powitać 
na dworcu przybywającego w niejlisioję do 
Londynu francuskiego prm ijera  Tardieu. -  
Z dworca Tardieu uda się bezpośrednio do 
ministerstwa spraw' zagranicznych, gdzie o l-  
będzie z Mac Donaldem konferencję, na kto 
rej poruszone zostaną kwestię gospodarcze, 
rozbrojenia, oraz sprawa odszkodowań wo-

W  Z  W ] Ą Z K U  Z  W IZ Y T Ą .

Jennyci* K weetii* federacji naddunftjSrieJ 
poruszona będzie dopiero na konferencji 
wspólnej w  poniedziałek

 :oqo---------

Przewidywany sukces lewicy 
we Francji.

Wobec wygaśnięcia czteroletnie*) kadm ef 
parlamentu rozpisane zostaiy w « Francji nowe 
wybory. Izba deputowanych zdążyła jeeatae 
przed rozwiązaniem jej uchwalić wniosek w 
sprawie przyznania kobietom prawa wyborcze­
go. Miimo to  Francuski nie będa jeszcze gloso­
wać. Jeszcze w tej sprawia zabierze głos senat 
a zrieztą ustawa ma obowiązywać od r. 19SS 
Najbliższe zatem wyfbory odbędą edę według 
dawnego wzoru.

Przewidywane jest zwycięstwo lewicy, a 
w szczególności pantji- radykalnej. Hetnrior 
wódz radykałów', uważany ],pst za kandydaci 
na promjjra.

Sukces lew icy nie będizie, jak twierdzą tnawr 
cy życia politycznego Francji., następstwem 
zradykalizowa.nia mas francuskich, l« 3® tylko 
sknfk'cm rozbicia ugrupowa-ń prawicowychv 
które w  każdym okręgu wystawią po kilka 'tan 
dydabrr. Part je lewicows niatoniaęt idą iołt - 
damie przynajmniej w drugiem glosowaniu.

Za pewne uw-aźa się ponadto wrtnocn"cnie 
chrześcijańskiej demokracji, która miała dotąd 
w parla.meDCi i niewielką grupę posłów, ale w  
ostatnich latach zdobywa sobie coraz większe 
wmlywy.

W ybory cdh^clą s.ę l-gb‘ maja. Głosowania 
ściślejsze odbędzie się S go  maja.
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Przegląd religijny.
Jubileusz Goethego. Czy Goethe był „katolikiem  w duchu'1. —  Opinja Ks. Muckernianna. _

Sympatje dla katolicyzmu.

0 c ze m p is zn  inni?..
Nieporozumienia w lunie B. B.

„S łow o  P o lsk ie11 olm rza sit--, żo prasa 
op ozycy jn a  c iąg le  jeszcze  pisze o n ieporo­
zumieniach w  łonie B. B. N ie  ma o tyło 
racji, ie  o tych  nieporozum ieniach pisze 
n ie ty lko  op ozycy jn a  prasa ale i sanacyjna 
(n. p. konserw atyw na). Napom knął o nich 
także  i p. S ław ek  w  sw ojem  ‘ ,,expose:- do 
B. B. ‘

„N ik t s naa — pisze „Słowo Polskie'" —  
nigdy ani na c h w f lę  nie przeczył, że w  obo­
zie naszym są, bo muszą być, żyw io ły  o naj­
rozmaitszej prowenjencji politycznej z cza­
sów, gdy  nie było innego kryterjum układu 
eil wewnętrznych, jak tylko polityczne; że 
są żyw ioły o różnych tendencjach ustrojo­
wo-gospodarczych: że są żywioły, u których 
indywidualne poglądy -polityczne, społeczne, 
c zy  kulturalne, zbliżono są do tej lub innej 
doktryny wczorajszej.

A le  też tylko ślepy i głuchy p o i  wzglę­
dem ideowym nie jest zdolny zauważyć, 
że nad tą rozmaitością rodowodu polity­
cznego, że nad temi tendencjami zapatry­
wań gospodarczych i nad lym  indywidualiz­
mem osobistości —  panuje w ięź wyższego 
rzędu, koordynująca, uzgadniająca i zespa­
lająca: że więzią tą jest wspólny wszystkim 
(kategoryczny Imperatyw nadrzędnego inte­
resu Państwa’4. - *

Całkiem famy „imperatyw" wiąże ludzi 
*  B. B.: —  rozkaz z góry. Doskonale o tem 
wie Polska. Wyjaśnienia „Słowa Polskie­
go11 hic na to nie poradzą.

Radykąll francuscy przeciw Polsce.
Wspominany już przez na6 sekretarz 

•partji radykałów francuskich, p. P fe iffe r , 
wyjaśniał korespondentow i „Kurjera War­
szawskiego1* swoje poglądy na spraw y Pol­
ski, które niedawno wywołały falę oburze­
nia w naszym kraju... P . Pfeiffer twierdzi, 
że jest przeciwnym odnawianiu sojuszu pol­
sko-francuskiego. Tega samego zdania ma ją 
być kierownicy partji radykalnej. A  to  dla' 
ifcego, te są związani uchwałą międzynaro­
dowego kongresu partyj radykalnych od­
bytego w Atenach, na którym wypowie­
dziano się przeciw wszelkim wogóle soju­
szom politycznym. P. Pfeiffer jeet za poro­
zumieniem Francji * Niemcami. A  „kory­
tarz"? 0 to p. Pfeiffera głowa nie boli!... 
Na maiginesie tych oświadczeń pisze,, Ku- 
fjer Warezawaki";

„N i«  ulega wątpliwości, te, bez w zg lę­
du na to, jak  się rzeczy % nieubłaganą lo­
giką rozwijają w Niemczech, znaczna część 
radykalistów francuskich ujawnia coraz sy­
stematyczniej chęć ścisłego porozumienia 
francusko-niemieckiego. Dekoracje frazeolo­
giczne są znane: oto miłość pokoju, oto po­
tępienie eojuezów, oto „sprawiedliwa i doj­
rzała" rewizja traktatów. Za kulisami dopie­
ro tkw i rzecz, którą w tych kolach poczytu­
je  się za jedynie konkretną: „porozumienie 
za wszelką cenę (obcą) % Niemcami!’* Jesteś­
m y też przekonani, te  gdyby okazało się, iż 
można i  Niemcami zawrzeć regularny sojusz, 
lepiej, od Looania, zabezpieczający Francję 
przed nowym najazdem, to ciż sami radyka­
liści zapomnieliby odrazu o rezolucji kongre­
su ateńskiego, o uchwałach swej egzekuty­
w y, o manifestach L ig i Praw Człowieka i 
Obywatela, o wszystkich, tych gromach, 
rzucanych na politykę sojuszów.

Echo powyższych deklaracji radykal­
nych w  Niemczech —  oto rzecz pozytywna, 
namacalna i odbijająca się odrazu na inte­
resach polskich. Jak ie  tu mówić o złago­
dzeniu stosunków sąsiedzkich, gdy się tak 
obficie Już f t  Paryża dolewa oliwy do 

/ ©gnła?“

A  tymczasem Polsika propaganda we 
Francji śpi!

Wiosna Idzie, bezrobocie także.
„Naprzód1* zwraca uwagę na wzrost 

bezrobocia u progu wiosny.
„Tydzień zamknięty —  pisze —  z dniem 

26 marca wykazał wzrost „ty lk o ”  o 1048 
osób, ale suma ogólna okrągło 356.000 bez­
robotnych jest dość przerażająca, aby za­
ćmiła ten —  w  porównaniu z poprzedniemi 
tygodniami —  mały wzrost.

Stoimy zatem przed faktem, że w okres 
wiosenny wchodzimy z  taką liczbą bezro­
botnych, którą rząd uważał w  jesieni za 
niemożliwą, oceniając ją  na 300.000. I  zda­
rzyło się, że prawie równocześnie z po la ­
niem do wiadomości tej liczby ogłoszono 
preliminarz funduszu bezrobocia na kwie­
cień, z którego dowiadujemy się, że fun­
dusz bierze w  rachubę jako uprawnionych 
do pobierania zasiłków tylko 120 tysięcy — 
a więc okręgio dwie trzecie są zupełnie zda­
ne na łaskę losu".

Sprawa ukraińska.
„K u r je r  W ileński** pesym istycznie acz 

słusznie, ocen ia p rzeb ieg  zjazdu  „U n d ą ",

Stulecie śmierci Goethego wzbogaciło nie­
miecką (także i europejską) krytykę literacką 
o nowe dzieła i nowo dyskusje. NajciękawSzc- 
mi z nich są te, które się starają poznać wiel­
kiego poetę na tle współczesnych . warunków 
życia i oświetlić .wartość jego twórczości dla 
potrzeb dzisiejszego człowieka. ...........  ’ !

Starano sio poznać Goethego jako filozofa, 
usta lić 'jego stosunek dó zagadnień etyki, eto 
chrześcijaństwa, do protestantyzmu, do katoli­
cyzmu, do nacjonalizmu i t. d. G. TTildebrand w 
książce p. t. „Goethe, der Mensch”  (Goethe —  
człowiek) występuje przeciw próbom npotezo- 
wania poety; zarzuca mu wielką swobodo w 
pojęciach moralnych i obyczajach, i nieledwic 
..zdradę narodu niemieckiego" w  okresie rewo­
lucji francuskiej... Z katolickiej zaś strony usi­
łowano w bieżącym roku jubileuszowym zerwać 
z pewnego rodzaju kultem Goethego jako ty­
powego chrześcijanina, lub nawet „katolika 
duchem” .

Prof. Eibl z Wiednia stara? sio przedstawić 
w „Schon. Zukunft’* światopogląd Goethego w 
ten sposób, że ewolucja doprowadziła, z czasem 
poeto do chrześcijańskiej syntezy filozoficznej. 
Goethe, jego zdaniem, wyszedłszy z pietycznn- 
protestanekiej religijności wr młodości, przebył 
potem w  czasie studjów nad starożytną Hella­
dą okres pogańskiej filozofji życia (i z tego 
czasu pochodzą jego wycieczki przeciw katoli­
cyzmowi, a nawet wogóle chrześcijaństwu), w 
końcu jednak żyd a  stał się znowu wierzącym 
chrześcijaninem, a nawet począł objawiać sym­
patje dla katolicyzmu (droga część Fausta).

Czy jednak Goethe uzyskał pod koniec ży­
cia tę syntezę. „Germania”  w  dodatku litera­
ckim 7, 22 marca przytacza dwa charaktery­
styczne wiersze poety z  r. 1783 i z r. 1823. Roz­
dziela je okres 40 lat. Mimo to wyglądają t-ak, 
jakby były w  jednym dniu napisane. Przenika 
je głęboki pesymizm i niewiara. Pierwszy za­
czyna się od słów: „N ie  mogę ci, niestety, per 
wiedzieć, skąd! jestem i kto mnie tu posłał’*... 
Drugi kończy się: „Zgubiłem siebie, ja, ieo by­
łem ulubieńcem bogów".

Może najgłębszą rację ma krytyk, Albert 
Mtlller. pisząc w tym samym numerze ..Germa­
nii", że —  najważniejszą zdobyczą tycia i my-

Oszczerstwo na ś. p. ks. Bisk. 
* Bandurskiego.

„Polska Odrodzona*’, organ „biskupa1’ ba­
rona, w  nrze z 16. HI., poświęca wspomnienie 
pośmiertne ś. p. K b. Bisk. Bandurskiemu i m, In. 
pisze:

„Jako gorący Polak kochał t.ei ś. p. 
zmarły nasz Kościół K . Pol.-Nar. W  r. 1925 
czy 26 odwiedził zmarły biskup nasze Sem. 
duch. w  Krakow ie i b-pa Bończaka, przy­
słał nam dwóch alumnów do Sem. duch. —  
był do ostatniej chwili stałym czytelnikiem 
„Polsk i Odrodzonej" i gdyby nie starość —  
jak się wyrażał —  byłby zapewne stanął 
na czele Kośc. Pol.-Nar.’ *

Następnie obok polecenia odprawienia na­
bożeństw w  d. 19. HI. w dniu imienia p. marsz. 
Piłsudskiego, poleca „biskup”  Farom swoim du­
chownym odprawić nabożeństwa także za duszę 
ś. p. Ks. Bisk. Bandurskiego.

Nie ulega żadnej wątpliwości, te informa­
cje „Polski Odrodzonej”  są oszczerstwem uwłar- 
czającem pamięć, ś. p. Ks. Bisk. Bandurskiego, 
które zostało rzucone w tej myśli, że Zmarły 
oczywicie nie będzie się mógł obronić prze! 
niem... Jest to najgorszy, jaki sobie można 
wyobrazić, sposób bałamucenia katolików.

o którym już pisaliśmy.
„Ogólna —  pisze —  ocena wyników zja­

zdu musi wypaść bardzo ujemni” . Endecja 
ukraińska trwa na swojem nieprzcjcdńanem, 
lecz politycznie nierealnem stanowisku bez­
względnego przeciwstawiania się wszelkim 
próbom porozumienia z państwem polskiem. 
W  jej środowisku tezy polityczne mim. Pie- 
rackiego pozostały bez echa. Rzecz bezwąt- 
pienia bardzo ubolewania godna, która je­
dnak nie powinna wpłynąć na zaniechanie 
przez rząd jego pozytywnych dążeń do ure­
gulowania stosunków polsko-ukraińskich. 
Społeczeństwo ukraińskie nie składa się w y ­
łącznie z członków ,.Unda“ , a rozważna i 
konstruktywna polityka rządu na Rusi 
Czerwonej niezawodnie przerzedzi szeregi 
ekstremistów undowskich, stwarzając pod­
stawy dla powstania tam obozu, zdolnego 
do współpracy z państwem polskiem. U- 
ehwały „Unda”  nie powinny przesłaniać ca­
łości obrazu zagadnienia ukraińskiogo. ani 
też stać się punktem wyjścia dla działalno­
ści rządu w  tym zakresie’ *.

B y le  ty lk o  rzad  um iał dzia łać w  myśl 
pow yższych  zasad!

śli Goethego było „doświadczenie granicy” ... 
W yrosły w  atmosferze wiary w  nieskończoność 
postępu i rozwoju ludzkości, we wszechmocność 
ludzkiego rozumu i jego sit, —  przebywszy moc 
zawodów i doświadczeń, —  kończy wreszcie 
w listach do Eckermanna w r. 1S2S wyznaniem, 
że —  ostatecznie jest granica ludzkich ma­
rzeń i możliwości, i że tylko ofiara i rezygna­
cja daje* spokój duszy, a mądrość rozumowi.

•Nie mamy zatem — pisze I\s. Fr. Mucker- 
niaun w „Germanii”  —  z punktu widzenia re- 
lig ji chrześcijańskiej żadnego powodu urządzać 
obchody ku czci Goethego, jak gdyby chodziło 
o poetę, który stał na chrześcijańskim gruncie, 
lub tylko -stać na nim chciał. T o  nam jednak 
nio przeszkadza podziwiać, w  nim to, co uwa­
żamy za boski dar genjusza” .

Zresztą były momenty, kiedy Goethe odno­
si! się do chrześcijaństwa, a nawet katolicyzmu, 
bardzo przychylnie. Piękny jest ustęp z jego 
autobicgrafji („Dichtung und Wahrheit” ) po­
święcony —  sakramentom katolickiego Kościo­
ła... „Protestant —  pisze Goethe —  ma za mało 
sakramentów” (t. zn. 2, gdy -w katolickim K o­
ściele jest 7). Szczególnio zazdrościł Goethe ka­
tolicyzmowi —  sakramentu Ostatniego Nama­
szczenia. Z głębokim odczuciem katolickiej li- 
turgji kreślił jego piękno wewnętrzne. Zachwy­
cała go  symbolika tego sakramentu (namaszcza­
nie organów ciała ludzkiego) i wydawała mu 
się „cudownem”  objawieniem boskiego miło­
sierdzia i łaski.

Równie głęboko wczuł się w sakrament 
kapłaństwa... „Kapłan staje —  pisał —  w  rzę­
dzie swoich Poprzedników i następców, w  rzę- 
d-zie wszystkich współwyświęconych, przedsta­
wia on najwyższego Poświęciciela, a występuje 
tem wspanialej, że nie on jest tym, którego 
czcimy, lecz urząd, —  że czcimy nie jogo ruch, 
przed którym zginamy kolana, ale błogosławień­
stwo, którego udziela, a któro wydaje się. nam 
tem bardziej świętem i niebiańskiem, żo go 
.ziemskie narzędzie nawet przez swoją grzecz­
ność ani osłabić ani niweczyć nie potrafi” .

N ie był więc Goethe jak posąg z jednej 
bryły. Jego światopogląd wykazuje różne 1 
sprzeczne nieraz elementy. Jak wielu poetów, 
których szczególna wrażliwość czyni podatnymi 
pod różne wpływy, Goethe zmieniał swe poglą­
dy ł przechodził ustawiczną ewolucję. A  bodaj, 
czy nie najlepiej wyraził sens swojego życia 
wewnętrznego składając w usta Fausta słowa: 
„Dwóch ludzi mieszka w  mych piersiach” ?

Pejot.

Oszczędności na Węgrzech.
Rząd węgierski odroczył przed miesiącem 

parlament, aby uniknąć burzy, jaka była spo­
dziewana, gdy omawiane miały być T Ó ż n e  nadu- 
żyoia w  administracji państwowej. Obecnie par- 
lamenit zaczyna znowu obrady. Alby nie doszło 
do burzy, rząd opracował kilka przedłożeń, 
któremi chce zająć parlament do obwili, kiedy 
przedłożony zostanie budżet państwowy, co 

nastąpi około 10 kwietnia. Pod koniec kwiet­
nia lub x początkiem maja budżet rozpatrywa­
ny będzie przez plenum sejmu. Do tego czasu 
sejm obradować będzie nad ustawą przeciwko 
lichwie, ustawą o kredycie i ininemi podrzędniej- 
szemi przedłoźeniami natury gospodarczej pra­
wdopodobnie może również nad ustawą o nie- 
złąozalności stanowisk. Głównym punktem po­
rządku dziennego pozostanie jednak budżet, 
po przyjęciu którego parlament rozejdzie się 
na wakacje letnie.

Minister skarbu konferuje z naczelnikami 
poszczególnych resortów w  sprawie dalszych 
możliwych oszczędności. Przedewszystkiem 
chodzi o to, aby zredukowane zostały wydat­
ki. rzeczowe aby temsamem uniknąć można re­
dukcji płac urzędniczych. W ielka ilość pań­
stwowych instytucyj ma zostać zniesiona. Nie- 
ktÓTe instytucje mają zostać połączono. Rów­
nież w  dziedzinie szkolnictwa poczynione zosta­
ną znaczne redukcje. Przedewszystkiem zlikwi­
dowana zostanio szkoła gospodarstwa narodo­
wego. której poszczególne katedry przydzielo­
ne zostaną do politechniki.

Przewodniczący sejmu -/.łożył optymistyczne 
oświadczenie, według którego już w  drugiej po­
łow ie bieżącego roku. należy spodziewać się 
złagodzenia stosunków gospodarczych. Ża naj­
konieczniejsze uważa spokój ' polityczny we­
wnątrz pańs twa, aby rząd jak najwcześnioj mógł 
małość drogę wyjścia, Opinja węgierska docho­
dzi wiec do wniosku, że w- obecnych warunkach 
do nowych wyborów nic dojdzie. Przewodniczą­
cy  sejmu nio wie. czy rząd kiedykolwiek m y­
ślał o rozpisaniu nowych wyborów. Zdanie to 
prawdopodobnie skierowano było do opozycji, 
która łudziła się nadzieją, że wybory zostaną 
rozpisane. Dzisiejszy system pragnie sie utrwa­
lić.

- - -  OQO— ------

Zgon zasłużonego włościanina.
Dnia 26 marca b. r, zmarł w Dzikowie 

w pow. tarnobrzeskim znamy włościan im-obywa­
tel, pamiętnikarz Jan Słomka.

3. p. Słomka urodzony 22 czerwca 1842 r. 
w Dzikowie nad Wisłą, oddawał się wybitnie 
pracy na niwie społecznej, przyczyniając s.lę 
tein do odrodzenia gospodarczego, kulturalne, 
go  i narodowego swojej okolicy. Zachowują® 
do końca życia tężyznę fizyczną, wyjątkową 
dla tak sędziwego wieku, jak również - pełnię 
władz umysłowych, nie usuwał się do ostatka 
od obowiązku pracy obywatelskiej w : różnych 
spółkach', stowarzyszeniach i organizacjach »po 
tocznych. W  Radzie gminy Dzikowa zasiadał 
bez przerwy do ostatniej chwili przeszło 60 lat, 
a około lat 40 sprawował obow iązkif w ó jt!, 
kładąc dla gminy duże zasługi. Był przewodni* 
czącym komitetu budowy pomnika Bartosza 
Głowackiego, k tóry stanął w  Tarnobrzegu w >. 
1904 jako pierwszy pomnik chłopa-bobafera na 
rodowego iw Polsce." •** 4 '

Pięknem uwieptezyniem działalności śp. Słom 
ki i odzwierciedleniem jogo nieskazitelnego 
życia są jego ..Pamiętniki włościanina od pań* 
szczyzny do dni dzisiejszych” , któro w yszły  
w  Krakowie w  pierwszym nakładzie w r. 1915*. 
a w drogim (znacznie powiększone) w  r. 19.19 
z przedmowami prof. unii w. Fr. Bujaka i  W . 
Soldc-sikiego i stanowią ważny przyczynek1 do 
poznania dziejów kultury wsi polskiej.

Za siwą działalność obywatelską nagrodzę* 
ny został ś. p. Słomka przez Prezydenta Rze­
czypospolitej z.ł o tym krzyżem zasługi.

Pogrzeb ś. ip. .Tama Słomki był piękna m ant 
feetacją ku cuci Zmarłego. W  uroczystości po* 
grzebowej, która odbyła się 29 marca b. 
w Tarnopolu, w zięły udział tysiączne rzesz® 
ludności, w  szczególności br. Zdz. Tarnowscy 
z Dzikowa % rodziną, miejscowa inteligencja, 
wójtow ie 7. pow. tarnobrzeskiego, okoliczm® 
straże ogniowo, mieszczanie tarnobrzescy ,1 
włościanie z D z ikow a 'i wisi sąsiednich.

Kondukt pogrzebowy prowadaili Kp. J>oml- 
mikamie z Tarnobrzega, ks. dziekan z W ielewsi 
i ks. proboszcz z Micchocina. Nad otwartą, mc- 
giłą przemawiał Wojciech Wiąeek, włościanin' 
7. Machowa, b. po=el i senator, kreśląc z ucz,u* 
ciem życie, czyny i zasługi ś. ip. Jana Słomki.

Pamięci Jego cześć! J. J.

w o I ^ E P !
gazociągi,ogrzewania centralne, 
oraz wszelkie przybory i repe­

racje najtaniej

J .  M E I S E Ł S
Kraków, Karmelicka 3.

T e le fon  N e- 101-63.

Polski żyd godzi Hitlera 
z kapitalistami francuskimi.

żydowski „Naez Przegląd” przynosi seusa* 
cyjme dajne o roli i karjerzc żyda lwowskiego, 
Maksa Kolischera, który w  tej chwili zabiega o 
porozumienie między Hitlerom a ciężkim prze* 
mystem francuskim.

Kolischer był już przed wojną we Francji. 
Z przekonań anarchista, występował przeciw 
wojnie w  piśmie G. JHerve. Dziwna rźęcz — 
dodaje „Nasz Przegląd** —  że Kolischer, choć 
poddany aiustirjacki, bezpiecznie przebył czas 
wojny we Francji. Co w ięcej! W  r. 1915 uka­
zywały się jego artykuły w „Tęmps” w obrę- 
nie niemieckiego przemysłu hutniczego.

Po wojnie brał Kolischer udział w1 feouferen 
cjaah pokojowych. Zdaje się jako obserwator 
francuskiego przemysłu. Dziś jest zastępcą se­
kretarza (!) w  stworzonym niedawno komitc- 
cia ekonomicznym francusko-niemieekim i zo­
staje w  ścisłych stosunkach z p. Fr. Poncet, 
ambasadorem Francji w Berlinie.

Ten to Kolischer prowadzi teraz  jak do­
nosi „Nasz Przegląd”  —  pertraktacje z Hitle­
rem. K ogo reprezentuje? N ie ulega wątpliwo­
ści, że .ciężki przemysł francuski. „Nasz Prze* 
gląd“ wyraża pogląd) ' że —  ten lwowski żyd 
unieszkodliwił Hitlera, który teraz będzie tak 
tańczył, jak mu kapitaliści francuscy zagrają.

Nam się ta sprawa jednak inaczej przed­
stawia i nie oddajemy się nadziei, by lwowskt 
żydek mógt wyperswadować Hitlerowi niereal­
ność i szkodliwość jego programu. Natomiast 
zasługuje na podkreślenie ten specyficznie ży* 
dowski internacjonalizm, dzięki któremu p. K o ­
lischer, urodzony we Lwow ie i  obywate! 
austriacki, mógł spokojtoie przebyć wojnę we 
Francji i pisywać do francuskiej prasy, —  a 
po wojnie słujżyć równocześnie Francuzom, 1 
Niemcom.
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List pastersk[ ks. biskupa podlaskiego.
Ks. dr. Henryk Przeździecki, biskup podla­

ski wydał list pasterski, w którym wskazując na 
bezrobocie, nędzę i głód wzywa do ofiarności i 
oszczędności. Oszczędność ta dotyczy również 
przyjęć, jakie ludność sprawia swym pasterzom 
duchowym w czasie objazdu po diecezji.

Najmilsi, —  pisze w  związku z tc-m ks. 
biskup —  prosimy Was najgoręcej: w  czasie 
biskupich w izyt kanonicznych bram triumfal­
nych nie stawiajcie, banderii nie organizujcie, 
nie czyńcie wydatków na chorągiewki, kwiaty, 
światło na domach i przy drogach j t. p. Grosze, 
którebyście na ten cel wydali, niech każdy we­
dle możności swojej da na wsparcie biednym 
w swojej parafji, a jeżeli w parafji Waszej nie­
ma potrzebujących Pomocy, to na biednych w 
innych paraf ja ch. Wierzajcie. żo takie przyję­
cie wysłannika Chrystusowego, biskupa będzie 
najmilszem Alleluja dia Zmartwychwstałego 
Chrystusa Pana, rozraduje serce odwiedzające­
go Was biskupa i sprowadzi na każdego z Was. 
Najmilsi, błogosławieństwo i Ojcu i Syna i Du­
cha Świętego” .

0 usumęc e więzienia z gór 
Świętokrzyskich.

Wsławiona w dziełach Żeromskiego ..Pusz­
cza Jodłowa”  w  górach Świętokrzyskich stano­
wi. na podstawie decyzji Ministerstwa rolnictwa, 
rezerwat przyrodniczy. Rezerwat ten będzie roz­
szerzony. Obejmie on mianowicie około 1-290 
ha powierzchni. Wejdą doń: dotychczasowy re­
zerwat na św. Krzyżu oraz rezerwat na Łysicy, 
rozszerzony o partie Gołoborza i pas lasu, bie­
gnący grzbietem pasma i łączący cbydwa re­
zerwaty.

W krótce Ministerstw^ sprawiedliwości przed 
stawiony będzie w  związku z teiu postulat pań­
stwowej rady ochrony przyrody, która uznała 
za pożądane usunięcie z dawnego klasztoru Be­
nedyktynów na Św. Krzyżu ciężkiego więzie­
nia. które zupełnie nie harmonizuje z położo­
nym trż obok rezerwatem przyrodniczym.

Dwaj sędziowie lwowscy zawieszeni 
w urzędowaniu.

Wc czwartek zawieszono w urzędowaniu 
dwóch sędziów Sądu okręgowego —  Tunikow 
skiego i Kosikowskiego. Zawieszenie jest, re. 
zultateim dochodzeń dyscyplinarnych prowa­
dzonych przez sędziego .apelacyjnego dla spraw 
szczególnej wagi. radcę Ojaka w  związku z afe 
rą spensjonowania prokuratora Bizupa, które­
mu postawiono szereg ciężkich zarzutów, popeł­
nionych w charakterze urzędowym. Zarzuty tej 
samej natury czynione są obu zawieszonym 
obecnie sędziom.

Straszna skutki ciemnoty.
W g wrd I .a e h o w ic k ie  Bory na W ileńszczy­

źnie chorował na świerzb 6„letni syn mieszkam 
ki tej wsi Anieli Symnowcj. Ponieważ środki, 
stosowane przez Symnową niapomogły. sko­
rzystała ona z porady sąsiadki, napaliła w pie­
cu i wysmarowanego dziegciem chłopca wsa. 
dziła do pieca, w którym miał przebywać 5 
minut. W  międzyczasie jednak Szynmowa mu­
siała na chwilę odejść, a gdy wróciła, z pisca 
wydobywały się ciche jęki. Wydobyte z pieca 
dziecko, które miało cale ciało okryte straez- 
nemi ranami od spalenia, w pewnej chwili 
zmarło. Szyirunową aresztowano.

Zbrodnia i samobójstwo żyda 
w Bydgoszczy.

Rynek Wełniany w Bydgoszczy byl widow- 
nią nowej na gruncie tamtejszym zbrodni ży ­
dowskiej. Oto przśd niedawnym czasem nieja­
ki Boruch Berlimer strzelał do przechodniów, 
za co odsiedział karę w więzieniu. Po wyjściu 
znalazł nowo ofiary swej awamtumiczości. Mia­
nowicie zalecał on się rlo swojej ekspedjentki. 
Ireny Wejnówmy a gdy ta z oburzeniem od­
rzuciła jego propozycję, skierował na nią po­
dejrzenie, i i  skradła mu kilka par obuwia z je­
go składu. Matka wraz z siostrą przyszły do 
niego, by upomnieć się o krzywdę córki, —  
W  czasie sprzeczki Borliner wyjął rewolwer 
i oddał do kobiet trzy strzały. z których je­
den zranił Irenę. N a ty c h m ia s t ,  zebrał się tłum. 
który obciął zlynczować zbrodniarza. Gdy tłum 
zaczął się dobijać do drzwi. Berliner wystrza­
łem 7. rewolweru pozbaw ił się życia.

Ku likwidacji
Ks. prał. Gołba nadsyła nam swoje uwa­

gi w sprawie poruszonej ’ niedawno plagi 
włóczęgostwa.. Podajemy je jako materjał 
dyskusyjny. —  Uw. ,Gł. N.‘\

Ks. proboszcz A. Białowąs przedstawił 
(„G łos Narodu", 21 marca) wzmagające się 
włóczęgostwo i groźne jego następstwa i za­
proponował formę wsparcia bezgotówkową 
w  całym kraju. „Pciprostu —  pisze —  wydaje 
się kupony po 5 czy -10 groszy, za które mo­
żna nabyć tylko w  pewnych określonych ściśle 
sklepach rzeczy niezbędne do życia. Będzie się 
miało przynajmniej pewność, że nasza jałmu­
żna nic pójdzie na papierosy, lub na wódkę".

Zdawałoby się, że tak prosto ujęcie rzeczy 
można bez znacznych przeszkód urzeczywi­
stnić. Gdy jednak głębiej t z p o z  rozważymy, to 
nasuwają się zaraz poważne trudności: skąd
fundusz czerpać, jakim osobom wsparcia, udzie­
lać, kto się ma zająć rozdawaniem zasiłku9 
Ozy ten kilku groszowy zasiiek zaspokoi po­
trzeby tak pożywienia, jakoteż ubrania i mie- 
szkamia? i t. d.

Pomimo zakwestionowania praktyczności w iiit 
sku. należy się wdzięczność ks. prób. Białową­
sowi za postawienie na porządku dziennym 
sprawy likwidacji w łóczęgostwa groźnego- 
w swoich następstwach i za wezwanie Szara, 
Redakcji „Głosu Narodu’1 Jo dyskusji. ahv 
„treściwy szkic ks. proboszcza -stał się pi cząt- 
kiem dyskusji i nacisku na powołane czynniki, 
celem szybkiego zlikwidowania- plagi włóczę­
gostwa. zanim nie przybierze form groźnych dla 
porządku społecznego” .

Pobudzony zachętą Szan. Redakcji 3 przy­
kładem ks. proboszcza Białowąsa, ośmielam 
się dodać jedną cegiełkę do budowy systemu 
opieki społecznej zwłaszcza, że nam probosz­
czom jako bezpośrednim opiekunom ludu i do­
świadcza ją-cym na sobie dotkliwych ciosów 
włóczęgostwa, miłość i sprawiedliwość ten o- 
bowiązek spełnić nakazuje.

Na pytanie, kto ma. obowiązek i możność 
skutecznego zwalczania włóczęgostwa, odpr. 
władam: Kościół i państwo. Kościół, jak to 
stwierdza historja, od początku swego istnie­
nia występował czynnie w  dziedzinie charyta­
tywnej i przy pomocy siwej organizacji opieki 
nad ubogimi potrafił w pierwszych wiekach 
chrześcijaństwa skutecznie chronić wiernych 
przed nędzą. Opieka ta była zcentralizowana 
w  ten sposób., że wspólną kasę posiadał biskup, 
a diakoni i diakonisse badali stosunki mate­
rialne chrześcijan i zasiłki zanosili do domów. 
Konfiskata majątków, tortury, masowe zabój­
stwa, więzienia, pociągały za sobą. mnóstwo sie­
rót, wdów, kalek i 'chorych, dla których ani 
państwo, ani rzymskie społeczeństwo nie zna­
ło litości; mimo to za papieża Urbam 1. f223 
do 230) w ITT. w. po Chrystusie, jak gtesi hi­
storja, nie było w Rzym ie ubogich —  (t. j. 
nie zaopatrzonych pośród chrześcijan w tem 
mieście, w  kf.órem roiło się od żebraczego po­
gańskiego proletarjatu).

W  miarę jak Kościół swą nauką i praes 
przenikał stosuniki społeczne i państwowe, 
trzymywał odpowiednie środki i poparcie tych 
czynników. Dopiero reformacja i nowożytne 
państwa osłabiły dobroczynne wipływy Ko-

W YBÓR ZARZĄDZAJĄCEGO DIECEZJĄ 

PIŃSKĄ. W  dniu 31 marca odbyło się plenar­

ne zebranie Kapituły katedralnej, na któretm 

obrano wikarjusząm kapitułamym diecezji piń­
skiej, czyi; zarządcą diecezji do czasu miano­

wania, biskupa „ordynariusza, ks. dr. Witolda 

Iwickiego, prałata Kapituły katedralnej w  Piń­
sku. (K AP ).

TR AG ICZNA K A TA S TR O FA  MOTOCY­
KLO W A. Pod Grudziądzem wydarzyła się ka­
tastrofa motocyklowa. Jadący z wielką szybko 
'śclą konduktor kolejowy Fr. Stępski i 81. Ty- 
szora podczas mijamia wozu w padli' do przy­
drożnego rouu, odnosząc ciężkie rany. Prze­
wieziono jch natychmiast do szpitala w Gru­
dziądzu. gdzi" Stępski zmarł w kilka chwil po 
przewiezieniu, nieodayskawszy przytomność'. 
Stan Tyszora jest ciężki.

:oi >o-— -----

włóczęgostwa.
śeiola na stosunki społeczne. Pisze o tom Ku- 
tzinger w znakomitera dziele: „K irclie und Ar- 
menpflege11).

Co do praktyki, to wysuwam następujące 
wnioski:

1) Przedewszystkiem trzeba porozumienia 
między komitetami parafialnymi i komitetami 
państwowymi opieki społecznej. Jedne drugim 
mogą nieść skuteczną pomoc już to przez zna­
jomość potrzebujących, już też przez środki 
mntorjaino. Dotychczas mówi się: —  komitety 
parafialne niech się zajmują wyłącznie „dzia­
dami". a komitety i biura państwowe zdrowy­
mi bezrobotnymi.' Jakie fatalne ten rozdział 
pociąga następstwa wystarczy wspomnieć o 
osławionych .darmnehaeh” ułatwiających pijań 
stwo i lenistwo.

2) 7.3. jednostkę zdolną rlo przeprowadzenia 
kontroli nad rzeczywistemi potrzebami i ich 
zaspokojeniem trzeba uważać gminę. Ona te 
powinna starać się o dostarczenie pracy dla 
swoich członków. Jeżeli swojemi silami nie 
może zapobiec bezrobociu, przedstawia swoje 
potrzeby wydziałowi powiatowemu. (Gdy ofia­
rowałem 1.000 zł. jaiko bezprocentową pożyć*, 
ke. na dostarczenie -pracy f-rzy budowie drogi, 
wtedy urząd gminny zawahał sie czy ma przy­
jąć ofertę, gdyż ci? wolno mu obciążyć bud­
żetu nowymi wydatkami. Trzeba było szukać 
innego źródła dochodu, czy zrealizować pożycz 
kę. Na razie przeznaczyła mleczarnia część 
z dochodu czystego na ten cel).

3) Policja państwowa powinna mieć wykaz 
osób, którym nie wolno wałęsać się bezcelow > 
(włóczęgów) i przytrzymywać przekraczających 
zakaz,

4) Państwo postara się o założenie zakła­
dów przymusowej pracy. Są bowiem tak roz- 
próżniaczone okazy, że muszą być utrzymani 
pod kontrolą wychowawców. (Przykład świe­
ży: Komendant posterunku policji w Sp... oznaj 
mil mi, że zna złodzieja, który gdy mu zapro- 
panował pracę, odpowiedział, że nie myśli pra­
cować/ nawet oczami mrugał nie będzie, choć-' 
by tylko takich wysiłków  od niego żądano. 
Inny .przykład: Nauczycielka poprosiła włóczę­
gę bezrobotnego, aby jej narąbał drzewa za. 
do lirem wynagrodzeniem; ten w odpowiedzi ru­
szył w dalszą drogę).

5) Należy się wystrzegać bezwarunkowo 
utożsamiania akcji społecznej z partją poli­
tyczną. Najwyższe rozgoryczenie powstaje 
stąd, że pierwszeństwo przy uwzględnieniu po­
trzeb mają zwolennicy pewnego wą.ływowego 
stronnictwa. (Jeżeli chcesz otrzymać posadę, 
musisz...; jeżeli chcesz dostać zasiłek, musisz... 
głęboki pomruk i niezadowolenie daje się czę­
ste słyszeć —  u ludu w odpowiedzi Da te wa­
runki)... Podpisany aczkolwiek wyznaje zasa­
dy stronnictwa C h . D., pomimo to szanuje prze 
konania polityczne innych, byleby tylko nic 
osobiste korzyści, lecz dobro ogółu miały na 
celu. jak rzewnie i głęboko modli się Kościół 
w  Polsce: „Wszechmogący wieczny Boże, 
spuść nam szeroką i głęboką miłość ku bra­
ciom i najmilszej Matce, Ojczyźnie naszej, byś­
my je j i ludowi Twemu, swoich pożytków za­
pomniawszy, mogli słulżyć uczciwie".

Ks. Gołba Franciszek, 
proboszcz w Baohowicacli.

Z Makowa Podhalańskiego.
Powiat zlikwidowany. —  Rozwój Koła T. S. L.

Warunki mieszkaniowe.

Gdyby ktoś przypuszczał, że wrażeniu, któ­
re wywarła wieść o zniesieniu powiatu, odpo­
wie nastrój w dniu jego likwidacji rzeczywi­
stej, to pomyliłby się w zupełności. N ic bowiem 
nie świadczyło o tem, że w  dniu 31 ub. m. zje­
chali się w Makowie czterej starostowie, aby 
odebrać dokumenty do części powiatu makow­
skiego, które do ich powiatów przydzielone zo­
stały, przynależne.

Opinja publiczna już oswoiła się z tym fa­
ktem i na nikim nie robiły głęh-zego wrażenia 
stosy aktów porozdzielanych na cztery części, 
a może tylko świadomi kosztów  poniesionych 
przez gminę w związku z utworzeniem Staro­
stwa. zadali sobie pytanie, czy nic zadu-żo strat

w porównaniu z korzyściami, jakie zniesienie 
powiatu przynieść powinno?

Od pierwszego kwietnia b. r. zlikwidowano 
Starostwo. W ydział powiatowy, Radę szkolną 
i Urząd Skarbowy.

Likwidacja powiatu spowodawala zmiany w  
towarzystwach kulturalno-oświatowych, które 
zmuszone były do zarządów wybrać ludzi po­
zostających w Makowie, bo wielu dotychczaso­
wych ich członków Maków opuści. Między mne- 
mi zmieniło częściowo swój zarząd Tow. Szko­
ły  Ludowej: na walnem zebraniu, odbytem dnia 
21. III. 1932. złożył dotychczasowy zarząd spra­
wozdanie z działalności za rok ubiegły. Spra­
wozdanie to stało się chlubnem świadectwem 
pracy zarządu. O rozwoju Koła  świadczą cyfry 
z ostatnich dwu lat. I  tak: w r. 1930 odebrał 
zarząd zaledwie 108 dzieł a obecnie oddał ich 
1234. W  r. 1930 i 1931 wynosił obrót kasowy 
razem 7504 zł. Ilość wypożyczonych w  tym cza­
sie dzieł wynosiła okrągło 10.000. Zarząd oddał 
następcom kompletnie urządzoną świetlicę, w  
której mieści się biblioteka Kola.

Funkcję prezesa Koła w  tym czasie sprawo* 
wala p. A. Zakrzewska, a bildjotekę prowadziła 
p. A. Piotrowska. Y.r uznaniu zasług położo­
nych przez nie dla rozwoju Kola. wyraził-o im 
walne zebranie najwyższe uznanie i podzięko­
wanie. Prezesem Koła na rok 1932 wybrano p. 
Dr. .T. Żeglenia.

TY związku z likwidacją, powiatu i związa­
nym z tem wyjazdem wielu rodzin do innych 
miast, wytworzyły się w  Makowie bardzo ko­
rzystne warunki mieszkaniowe, gdyż szereg 

mieszkań stanic pustką wobec czego lokatorzy 
będą bardzo pożądani, a że nie będzie ich zbyt 
wielu, w iec teni samem czynsz ulegnie siłą rze­
czy obniżce.

Na ten fakt zwracamy uwagę czytelników, 
szczególnie tych. k fó-zy nad przyjemności w iel­
kiego 'miasta przenoszą spnkól. wytchnienie, 
piękny krajobraz i świeże powietrze górskiego 
miasteczka. Tnformaeyj w  sprawie wynajmu 
mieszkań udzieli najchętniej każda instytucja 
snoTeczna (n. p. Gmina). sku

X  cfflfegt© śs& in ia .
Wykopaliska na tsrenie Watykanu.
Przy robotach ziemnych dokonywanych nar 

przeciwko drukami watykańskiej w  związku z 
budową gmachu dla poczty i telegrafu, odkryto 
fundamenty starej odlewni założonej przez Plu­
sa IV . Odlewnia ta została zburzoną przez Piu­
sa X  w  celu wzniesienia budynku drukarni (Ti- 
pogTafia Poliglotta). W  odlewni te j odlano 
wiele słynnych posągów, jak np. posąg Napoleo­
na znajdujący się obecnie na placu Ve,udome w  
Paryżu, posąg Niepokalanego Poczęcia, wznie­
siony w  Rzym ie na Piazza Spagna dla upamię­
tnienia ogłoszenia dogmatu o NiepokaJanem Po­
częciu i odlany z bronzu dział pochodzących z 
wojny Krymskiej. K oło  odkopanych fundamen­
tów  znaleziono także urnę, pochodzącą % I  w ie­
ku z popiołami jakiegoś młodzieńca. (K A P .)

Katastrofa statku „Cieszyn1' na Bałtyku
Parowiec „C ieszyn”  w  piątek wieczorem 

na wysokości Hamgoe najechał na elkałę pod­
wodną. Wypadek zdarzył się w  czasie gęstej 
mgły. ^Cieszyn”  rozesłał radjosygmały, w zy ­
wające pomocy. Na miejsce wypadku wyruszył 
z Haugo'3 łamacz lodów (,Samjpo“ oraz statek 
ratowniczy „Protektor1*.

W  sobotę rano statek „Cieszyn11 nadał ra- 
djodapeszę następującej treści: , W  odległości 
114 mili na zachód od Utoe osiadłam na skal­
nym gruncie. Dno statku zerwane. Proszę o po­
moc. 15 !udz: załogi znajduje się na wyspach, 
reszta na pokładzie. Maszyny i akumulatory 
były całą nos pod wodą, wskutek czego rad  jo  
było nieczynne. Obecnie jest naprawione. Lo- 
dlołamacz .,Sampo“  melduje mniejszą siłę w ia­
tru oraz, i i  wyruszy na miejsce wypadku, sko­
ro tylko powietrze będzie korzystniejsze i  le­
psza pogoda” .

8 TYŚ. M AREK  PAD ŁO  ŁUPEM  B A N D Y ­
TÓW . W  miejscowości Ottenscn pod A l toną 
dokonano zuchwałego napadu na tamtejszą ka­
sę depozytową Banku szlezwicko-bolsztyńskie-
go. Trzej zamaskowani bandyci wtargnęli z re­
wolwerami w  ręku do kasy i po sterroryzowaniu 
urzędników z ra b o w a li cały wpływ  dzienny w  
kwocie 8.000 marek. 7,a bandytami, którym u- 
dało się zbiec, rozesłano listy gończe.

— b —  ra s s *s ra m

O d, n iedzie li 27 bm.

W APOLLO”
B w i r a B

w  teatrze św ieiinym

Dzieło głęboko artystyczn e! Korona produkcji .UFY* — N ajw sp an ialszy  ^ejnot sztuki filmo­
wej, pełen niewysłowionego humoru, wdzięku, czaru i pięana-

I L IU A N K A  CHCE SIE ROZWIEŚĆ
®  Wytworna komedia owiana a tm os fe rą  b e z tro s k ie g o  śm iechu , pogody i radości życia! -  “rozkosznych rab at

zwykła śpiewność! —  F an tastyczne b oga c tw o  w y s ta w y  1 -  Uciechy, szat i za w ro tn e
wielkokwiatowych! — W główne] roli — najpopularniejsza królowa ekranu, roztaczająca fascynując. p -t czaro­

dziejski urok dokoła swych mistrzowskich kreacji ^

Lilian  Harvey przemiły, urodziwy, m ódzieńczy W e n ry  G a r a t
Realizował to bajeczne arcydzieło znakomity reżyser WILHELM 5HIELE.

Mazykę napisał chlubnie znany kompozytor J. GILBERT.

■MMBEBCTfra

O d, n iedzie li 27 bm. „SZTUKA” w  kinoteatrze

Sensacja, która szturm em  zdobędzie K ra ltów !
Najnowsze arcydzieło amerykańskie o przykuwającej treści, petne kolosalnego napięcia, zdu­

miewającej porń.vsłowośei i przebogatej wystawy

Wspaniały romans na tle awanturniczych 
przeżyć i sensacyjnych momentów 1

N adzw ycza jne atrakcje! Zgiełk życia w ie lk o ­
m iejsk iego! —  W  rolach głównych:

przepiękna, złotowłosa uwodr.icielka pikjIĆiia  b łilllE tk j, p t ilU  OJtlia i Żywiołowości OTSZ stUJIStiUtObJ, WjtB0fII!| H ljf a lJ U U

M 1 R J A M  H O P K I N S  K A Y  F R A N C I S  C L i Y E  B R 0 0 K
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Aresztowanie w Berlinie w związku 
z aferą Lindbargha.

Pisma berliński© popołudniowe przyniosły 
eemeacyjną wiadomość o rzekomem odnalezie­
niu dziecka Linidlbergha w  Berlinie. Powodem 
sensacji było wystąpi oni© s tucie®ta ameTyknń- 
skiego, który jadąc z Berlina do Poczdamu 
zauważył w  przedziale wagonu kobietę z dziec­
kiem, łudząco podobnem do 6ynka Lindbergha. 
Amerykanin zaalarmował policję poczdamską 
Iktóra kobiptę aresztowało. Okazało się przy- 
tem, że aresztowana jest pielęgniarką Bohneu 
i  dziecko jest je j własnym synem. Po porozu­
mieniu się z prezydentem policji w  Berlinie w y­
puszczono Bohnen na wolność., pozostawiając 
ją  jednak pod nadzorem aż do ostatecznego 
wyświetlenia sprawy.

Menonlcl Jadą z Dalekiego Wschodu 
do Paragwaju.

JDo portu w  Marsylji przybył z Dalekiego 
Wschodu statek „Artagnan”  przywożąc 70 ro­
dzin Menonitów (sekta protestancka) w liczbie 
373 osoby, kórym L iga  Narodów zapewniła 
możność przyjazdu do Ameryki Południowej. 
Memanici, sprowadzeni do Rosji przez Katarzynę 
I I  I rozsiani po całem państwie sowieckiem u- 
ważani są w  Sowietach, według opowiadania 
emigrantów, za element niepożądany. Hen oni- 
tów  przyjął przedstawiciel L ig i Narodów oraz 
przedstawiciel Francuskiego Czerwonego K rzy­
ża. W  niedzielę wieczorem udadzą się oni do 
Hawru, gdzie wsiądą na okręt, odpływający 5 
kwietnia do Paragwaju. I i

95

Na ekranach dwa kinoiaafrów
K IN©  CZW IĘK O W S KINOTEATR D ŹW IĘK O W Y

UCIECHA .BAGATELA*
STAR O W IŚLNA  1S. KARMELICKA 4

O d  niedzieli, dnia 27 marca 1032. — Najpiękniejsza para kochanków

ROK
1914

ROKJ A D W I G A  S M O S A R S K A  
W I T O L D  C O N T I

v największym tegorocznym polskim filmie dźwiękowym
w najwspanialszym dramacie miłości i poświecenia _  _  m

U Ł A N  1 D Z I E W C Z Y N A 11 j | J j 4
W ed łu g  s c en arju sza  znakom itego  p isarza  W . S ie roszew sk iego  p. t-

W filmie ponadto występują: 8 a z y ii S ik ie w c z  ( z  teatru Stanisławskiego). W ie s ła w  G aw liko w ski 
Ludwik F ritsch e , Jan B elina , J s ż -K o b im . Jan K urnako w icz, Is la m -G iro i-N a u ra u z . — Muzykę opraco­
wali: prof. R ybicki i M a rc ze w sk i. -  Chóry; D ane i K ozaków  K ubańskich . — Zdjęcia wykonano: 

w Krakowie, Bronowicach i na pograniczu w Ziemi Kieleckiej.
^  scenach batalistycznych udział biorą: 8 Pułk Ulanów Ins. Us. Józefa Poniatowskiego. P.alaljon 20 p. p., Oddziały 

.Strzelca* krakowskiego, oraz oddział „Dtygilów* kaukaskich. — Każde kino posiada oddzielną kopję.

Przedstawienia w święta o godzinie S, 5, 7 i 9-icJ w  dnie powszednie o godz nie 5, 7 i 9 wiocz.

Film o Krakowskich Dzieciach dla Krakowa!

R a d o ś ć  ż y c i a
traci wiele ludzi, których dręczą okro­
pne bóle reumatyczne i nerwowe. Lecz 
niema powodu do rozpaczy, gdyż już 
wiele tysięcy cierpiących odzyskało swe 
zdrowie przy pomocy Togalu. Tabletki 
Togal bowiem  zwalczają te niedomaga­
nia, wstrzymując nagromadzanie się kwa­
su moczowego, który, jak wiadomo, jest 
przyczyną tych cierpień. Nieszkodliwe 
dla serca, żołądka i innych organów. 
Spróbujcie i przekonajcie się sami, lecz 
żądajcie we własnym interesie tylko ory­
ginalnych tabletek Togal. —  Do nabycia 

w e wszystkich aptekach.

PDis?r demu lalek.

G IO V A N N I PAPENI N A  AUDJBNCJI U  OJ­
C A  ŚW. W  dniu 31 marca Ojciec Św. przyjął na 
audjancji Giovanniego Papiniego, słynnego au­
tora „Dziejów  Chrystusa11, pracy napisanej po 
nawróceniu. (K A P .)

W  POBLIŻU MONACHJUM SPAD Ł SA­
MOLOT bawarskiego klubu lotniczego. P ilo t i  

pasażer ponieśli śmierć na miejscu. Przyczyna 
wypadku dotychczas niewyjaśniona.

TA JE M N IC ZA  E K SPLO ZJA  W  PO C IĄ G U  
M O SK IEW SK IM . W  pobliżu stacji N iegoroło- 
je  w  jednym  z  wagonów pociągu towarowe­
go, dążącego do Moskwy, nastąpił wybuch, 
wskutek czego cały wagon w ylecia ł w  po­
w ietrze. Okazało się, ie  w  wagonie znajdo­
w a ł się jakiś płyn, którego transport przybył 
przed kilku dniami z Niemiec. Siłą wybuchu 
zabity został jeden  robotnik, a kilku odniosło 
rany. W ładze sow ieck ie badają przyczyny w y­
buchu.

PO TA N IE N IE  B ILE TÓ W  O KRĘTO W YCH  
DO A M E R Y K I. Dotychczas już dziewięć najwię 
kszych linji okrętowych, utrzymujących stałą 
komunikację pasażerską m iędzy Europą a A- 
meryką północną, postanowiło obniżyć wydatnie 
camy biletów okrętowych. Obniżka ta przy bi­
letach trzeciej klasy wynosi około 10 procent, i 
natomiast w  pierwszej klasie dochodzi do 15 j 
procent. Za przykładem kompamji niemieckich 
mają wkrótce pójść linje okrętowe francuskie 1 
holenderskie. r.

C ZY  W IECIE, ŻE... —  Pierwsze pchły tre­
sowane pokazywał w  r. 1821 w  cyrku w  Pary­
żu niejaki Ruhl. —  461 miljonów mieszkańców 
Europy mówi 121 językami. —  Najpopularniej­
s zy  mistrz gry w base-ball w  Stanach Zjedno­
czonych, Babe Ruth. podpisał umowę, zapew- 
mJającą mu 2 i pół miljona dolarów pensji rocz­
n i^  —  Rząd rumuński określił radjo, w  nowem 
rozporządzeniu o używalności aparatów rad.jo- 
wych, nie jako środek rozrywki, lecz jako 
przedmiot niezbędnego użytku.

Cala Anglja  jest przygnębiona, bo... spalił 
się domek dla lalek księżniczki Elżbiety.

N ie  była to co prawda zwyczajna zabawka, 
którą mieszkańcy miasteczka W ełls’a mieli za­
miar podarować w dzień urodzin maleńkiej księ­
żniczce Elżbiecie, córce księcia Yorku.

N ie bacząc na kryzys, który widocznie w 
Amglji nie przedstawia się zbyt tragicznie, ze­
brano znaczną sumę na budowę miniaturowaj 
w illi dla lalek małej księżniczki. Domek miał 
siedem metrów długości, trzy szerokości i pięć 
wysokości. Dach był z czerwonej dachówki a 
domek był wyposażany w  nowoczesny komfort 
—  wodę bieżącą, gaz, elektryczność, telefon, 
łazienkę i radjo. W ażył około 10-cm tonn.

W- czasie transportu do Londynu, na dach 
w illi padła iskra z lokom otywy i ogień rozdmu­
chany wiatrem wkrótce ogarnął cały bndymek. 
Okoliczni mieszkańcy zauważyli wkrótce ogień 
i  na ich sygnały pociąg zatrzymano i pożar

ugaszono, lecz część dom ku zdążyła spłonąć a 
druga część zoktała bardzo uszkodzona.

Gdy do Londynu doszła wiadomość o po- 
żarzo, na miejsce katastrofy, gdzie pozostawio­
no domek wyleciał aeroplanem architekt, we­
dług którego planu był zbudowany domek, oraz 
kilku robotników-mcchamików.

Jest nadzieja, te do dnia urodzin to jest Jo 
5 kwietnia zdołają naprawić uszkodzoną przez 
pożar w illę dla lalek księiniczki-solenizamtki. 
Cała Anglja śledzi z niecierpliwością, wiadomości 
z miejsca katastrofy i  dowiaduje się, w  jakim 
stanie każdego dnia jest domek.

Jak widać z  powyższego, nawet zwykle po­
ważni i aż nazbyt praktyczni Anglicy miewają 
nieraz fantazje iście... dziecięce. Szczęśliwcy; 
widocznie kryzys światowy nie dotknął ich po­
ważnie. skoro mają ochotę i czas na taką dzie- 
cinnadę. - m

cielą. Przem inęła sława Dubrownika, pośred*. 
n iczk i. m iędzy Lewantynem a Wenecją, przy­
szli obcy, osiedlając się na tych brzegach, 
jednak Słowianin n ie pozw olił się wypędzić
1 wydrzeć sobie prawa posiadania swego 
morza.

Dzisiaj przeludnione W łochy coraz czę­
ściej ehriwem  i  pożądliwem  okiem  spoglą­
dają na drugi brzeg Adrjaiyku, gdzie roz­
ciąga się dalmatyńśka R iviera. W  starych 
szpargałach doszukują się dokumentów, któ- 
reby uspraw iedliw iły ich apetyt ekspanzy- 
wny na wschód. Opierając się na tychto za­
chciankach imperialistycznych W łosi ustosun- 
k o wal i s ię nieprzyjaźnie do w olnej Jugosła­
wii, słusznie rozumując, że zjednoczenie po­
łudniowych plem ion słowiańskich wzmocni 
ich sytuację nad Adrjatykiem  i  zachamuje 
ekspanzję włoską. Naród jugosłowiański 
w  poczuciu niebezpieczeństwa obraca się 
frontem obronnym do morza i 6kieirowuje 
swe wysiłki celem  upewnienia elementu 
słowiańskiego nad „Jadranem ". Z tego tła 
politycznego wysnuwa się w  1922 roku myśl 
założenia „Jadranske straże". Jest to zw ią­
zek, mający na celu obronę morza jugosło­
wiańskiego, a działający nietylko na terenie 
zagrożonym, lecz także wśród całego społe­
czeństwa propagandą idei morskiej. L iczy  en 
dzisiaj wr Jugosławii i  zagranicą przeszło 
pięćset kół. Jak w iellfiem  cieszy się zrozu­
mieniem, niech świadczy fakt, że pomimo 
tak znacznych różnic narodowych, religijnych, 
kulturalnych, politycznych, w  tym wypadku 
całe społeczeństwo jugosłowiańskie solidar­
nie uczestniczy i  o fiarowuje swe usługi dla 
rozwoju tego związku. Sam byłem  świad­
kiem, jak Zagrzeb, centrum opozycji chor- 
wackiej, entuzjastycznie w itał na uroczysto­
ści m orskiej następcę tronu, występującego 
wr charakterze chorążego -Jadranske straże". 
Możnaby przeprowadzić paralelę [pomiędzy 
obroną jugosłowiańskiego ,,.Tedranu", a na­
szym problem em  morskim. Do tego pośred­
nio zdąża D r Ivan Esih, który w  sw ej bro­
szurze „M ore u poljskoj knjiżevussti“  (Mora© 
w  polskiej literaturze), wydanej w  ubiegłym  
roku, zapoznaje czytelnika jugosłowiańskie­
go z naszą tradycją morską i z dzisiejszą 
polską pracą nad Bałtykiem. Starą się wzbu­
dzić w  czytelniku zainteresowanie d la  tego 
dalek iego sprzymierzeńca z północy i  nasu. 
wa mu myśl podobieństwa pom iędzy kierun­
kami rozwojowem i tych dwóch narodów. Mo­
rze — merze. „Jadranska straża" odchodzi
2 kw ietn ia dziesięcioletni jubileusz swego 
istnienia. P iękne pole do pracy otw iera fiię 
przed Towarzystwami polsko-jngosłowiańskie- 
xni, które powinny zapoznać społeczeństwo 
polskie z wynikam i twardej walk i narodu 
jugosłowiańskiego w  obronie zagrożonych 
placówek morskich.

Henryk W ilczyński. *

V P R A C O W N IA  S U K IE N  D A M S K IC H  „
f f  VO<f firmą B

« STANISŁAW A SZOSTEK •
Teł. 10506. B

n
n  Kraków, ni. Warszawska L. 1, parter.
gi została rozszerzona

| ODDZIAŁ KONFEKCJI DZIECIĘCEJ ■
“  poleca- sukienki, płaszczyki, mundurki szkolne dla pa- _  
£  nlenek do wszystkich zakładów naukowych, ora* g  
jjj; ubranka chłopięce. ^

%Tatnie przyfmaje z a m ó w i e n i a .  ■ 
HBBBBBSBBBBBTHiEEBBrHS '5 r 'B »B rB S*

KUPUJCIE W PR O ST  U  ŹRÓDŁA < Ceny ściśle  fab ryczn e .

FABRYKA SUKNA i TOWARÓW MODNYCH 
ERNEST S1TOSIUS BIELSKO b o k  * » ł  iw*

s p r z e d a ł  h w riow aa  i detaillczna w  n ow o  o tw arte j firm ie i

»  B IE L S K A  C E N T R A L A  «
K R A K Ó W ,  F L O R I A Ń S K A  28.

Jadranska straża.
JU G O SŁO W IAN IE  AV OBRONIE SW YC H  W YB R ZE ŻY .

f p o r t .

Na południu, w  Dalmacji, kołysały do snu 
fa le  Adrjatyku Yctranića, przedstawiciela 
w ie lk ie j poezji dubrownickiej z 16-go w ie, 
ku, —  a piękno ich budziło . w  nim podziw  
i miłość do tej bezm iernej przestrzeni, która

Toteż swą poezją wyśpiewał pierwszy z lite­
ratów słowiańskich czar i  (potęgę morza —  
w poił w  swój naród um iłowanie d© tych 
skalistych brzegów, które, chociaż n iego­
ścinne i  nieurodzajne, um iały przywiązać do

otw iera przed człow iekiem  nowe horyzonty.1 siebie swego mieszkańca, Słowianina-marzy-

W IELKI WYŚCIG KOLARSKI „PARIS—»
ROUBAIX1(. Wielka impreza kolarska „Fario—i 
Roubaix“ odbyła, się P° ra® 23-ci na trasie długa 
śol 225.7 kbn.

Zwycięży} Belg, Roman Ghyssels w rekordo­
wym ezaaie 6 g- 49:58 sek.. mając średnią szyb­
kość ponad 37 kim., "a  godzinę.

Na trzeciem miejscu przybył berlińozyk, Sie* 
roński.

W  wyścigu brali udział najwybitniejsi m/wo- 
daicy Francji, Belgji, Niemiec, Luksemburga, 
Włoch t. d.

ULGI KOLEJOWE DLA DZIENNIKARZY 
S P O R T O W Y C H . Rozporządzeniem Państw. Urzę­
du Wych. Fćz. przyznane zostały ulgi kolejowe
dziennikarzom sportowym polskim, ezłonkorw
Związku Dziennikarzy i Publicystów Sportowych.

Związek ten uznany został za stowarzyszanie 
p. w. («c t !) Ulgi kolejowe dzkuun.ikaxze eportowt 
u zy s k iw a ć  mogą -w okręgowych urzędach W, F. 
i iirzysp. Wojsk.

MECZE PIŁKARSKIE W  KRAKOWIE. 
Warszawianka—Garbarnia, zawody ligowe d 

godz. 3.80 po południu na boisku Garbarni. | 
Wisła—Korona, spotkanie towarzyskie, na bo­

isku Korany o godz. 12-tej w  południe.

V  KATAR i GRYPA
to z w i a s t u n  z m i e n n e j  a u r y  z wiosną —  G R O Ź M Y  DLA W S Z Y S T K I C H !  uchronić się jednak można od przeziębień kata­

ra  i grypv, używając znanego powszechnie w  kraju i z a g r a n ic a m i środka leczniczego i profilaktycznego

P IN O M E T H Y L  -  C ena Z ł . T 75
którego składniki PHENOLMENTHOLCA.MPHOR w  olejkach eterycznych na wacie wprowadzając do nosa, ulatniają się zwolna w  formie mgły i bezpo­

średnio dostają się do o r g a n ó w  O d d e c h o w y c h . — Do nabycia, we wszystkich aptekach, drogerjach w  Polsce i w  Gdańsku.
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Prz,» bólach lub zawrotach głowy, szumie w u- 
tzach, be^eimoAci, złem samopoczuciu, pobudze­
niu, należy Ła^ychmias* zastopować wypróbowany 
przy tych dolegliwoścrah śyod-ak — x.->dę gorzka 
Franciszka-J Szefa Zadać w aptekach i drogeriach

t o  s ty c fk a t
w  JŁrańoTDie.

N i e d z i e l a  3: św. Ryszarda, 
r o n i e a z . a ł e k  4: św. Izydora. 
P o n i e d z i a ł e k  4: wschód słońca o godz. 3.31.

zachód o gouz, 18.36.
 :ooo :---------

PROMOCJA. P. Tuig\ niusz 'Jelonek, profAJ 
Por gimnazjalny ty Wadowicach, z jan y  dzia­
łacz katolicki, współpracownik . „Dzwonu N ie­
dzielnego' uzyskał na Uniwersytecie Jagiellou- 
ekim etopion doktora filozofjl. Promotorem byi 
prof. Semkowicz. Stopień doktorski uzyskał 
prof. Jelonek na podstawie pracy naukowej sjj. 
..Spuścizna literacka po opade Piotrze 1 z Ilon 
Tykowa . Przedmiotem badań naukswyok prof. 
Jelonka była. „Km ęga henrykowska**, znany za 
hytek z X II I  wieku ze Ślnakn. —  Prof. Dr. Je- 
lanlkowi, który był przez powiem czas 1a,kżJ 
współprac o wn i kiom , .8 lcm  Narodu**, składamy 
Z okazji promocji .serdeczno gratulacje;

W IS  LA  W ZBIERA. Wskutek znacznego o- 
cicplenia, śniegi w  górach pocze.ły tajać powo 
dując, przybór dopływów i samej Wisły. Pod 
Krakowem poziom wody na W iśle znacznie się 
podniósł. Woda. płynie- szerok im  korytem to 
eząr, mętne fale. Również znacznie wezbrała 
Rudawa.

w i o s e n n a  k a d e n c j a  s ą d u  p r z y s i ę -
G lY C H  rozpoczyna się dn. 11 lim. w  są Izie 
okr. karnym. W  kadencji tej będą rozpatrywa­
ne uast. sprawy: 11 i 12 kwietnia stanic przed 
sadem Józef Cholewicki pod 'zarzutem zbrodni 
Podpalenia i rabunku 13-go kwietnia Karol 
Krówka —  rabunek, 14 kwietnia Sala. I.< idno- 
równa —  komunizm, 1G kwietnia W itold Sztcicr 
—  usiłowano morderstwo, 18— 21 kwietnia Sta- 
mhl.-iw Roichert —  zbrodnia podpalenia.

STAN CHORÓB w czasie od 27 marca do 2 
kwietna przedstawiał sic następująco: w j pr.d-
ków szkarlatynę zanotowano 3 dyfterji 6, tyTnjfc 
brzusznego 2, odry 84, lnumpsu 2, róży 2 i o.-py 
wietrznej 6.

W ZAMIARZE SAMOBÓJCZYM wypił większa 
ilość jodyny Jan Szot, (lat 28\ rakarz z Tarnowa. 
Lekarz Pogotowia po przepłukaniu żołądka do- 
spenatowL przowiózl go do szpitala św. Łazarza,— 
Również wczoraj truta sio esencją octową Stani­
sława, Sochówna; dcsner;ir,ka zajęło się Pogotowie.

SPADł V ZE SCHODÓW domu przy ul. Lubo- 
nnrskich 20, wraz z 2 let.niem dzieckiem Tanina 
Kraczńóe na i dotkliwie się potłukła. Opatrzył ją 
lekarz Pogotowia, a dziecko przewiózł do 'szpil 
tala.

MŁOTKIEM PO GŁOWIE pobił Adama Orlic- 
kiego, dorożkarz Zagaiła. Zajście powstalo_ ra Ile 
zapłaty o jazdę dorożką. Rannego przewiózł le­
karz Pogotowia do szpitala.

ZAW IAD O M IENIA  I K O M U N IKATY .

NOW Y ZAR7ĄD „1 'ZEŹMOŃCI *. Walne. Ze. 
branie krakowskiego Okręg" Pol. Tow. lYulk; 
z Alkoholizmem „ T r z e ź w o ś ć "  po przyjęciu spra- 
woz lania z działalności Z.rząd u ustępującego, wy 
brało nowy, w którego skład weszli pp.; jako pre­
zes ponownie Kazimierz Kalinowski, wiceprezes 

„dyr. dr. Władysław Sfryjoński, ska.rbnik Stefan j 
Jaszan sekretarz Ela Oleńka |

WYCIECZKI DO ZAKOPANEGO urządza Pol­
ak' Związek Turystyczny. Cena przejazdu tam ' 
z powrotem wraz z pobytem v* od1 owiońym hotelu 
Merskie Oko przez jedną dobę 21 j- Zgłoszenia 
przejmuje Związek Taryf4v i« )V  w Krakowie, u... 
fłpit.alna L. 3P telefon 113-83. w godzinach od 
ft_-43 i tą—18-tei.

AUTOBUS K R A K Ó W -B IA ŁA  IV dniu 3 bm. 
państwowo Zakłady inżynierji w Warszaww uru­
chamiają pod egidą Dols,kiego Związku Tury­
stycznego stałą komunikację autobusową uksi»o- 
w./mi, ognewanemi " utobimmi mwki „Saurer" 
między Krakowem a Białą koło Bielska. Auto»u«y 
te beda mieć poipkenśa z autobusami kursRin- 
cemi miedzy Biała -Bielskiem i Oirszyi °tp * 1 
jazd z Krakowa plar św. Ducha godz. 6.30 id- 
jazd z Białej Nowy Rynek godz. 745. C e n #  biletu 
Kraków—Biała 8 zł. 80 gT., Kraków— Cieszyn 
I I  zł 50 gr.

 o  — -

SPOKOJ i BfcZPIECZEKSYWC
Z A P E W N I A  P O S I A B Ł M I E

8AFESU. S P Y T K I  -  P  K2 2 :

l i t Kraków, uJica 19-
Skrytkl i a  d e s tc $ n «  o d  god z in y  8 d o  13 o ra z  17 -  l s .

Zakończenia obrad rektorów Wszechnic poiskich.
II czoraj /.ukończyły się w Krakowie obra­

dy Zjazdu rektorów w sze lk ich  wyższych U- 

e.zelni państwowych w Polsc-c. Na zjeździć było 
reprezentowanych 5 ośrodków uniwersyteckich 
prze?, rektorów 11 tu wyższych Zakładów nau­
kowych.

I  tak wzięli udział w naradach: rektor Uuiw. 
.Tag. Ks. Prof. Konstanty Michalski, rektor 
Ikadeinji Górniczej Prof. łnż. Sarjnsz Bielski, 
rektor Akademii Sztuk Pięknych Prof. Pautseh, 
rektor Uniw. warszawskiego Prof. Jar Luka- 
siewicz, rektor Politor-lmiki warszawskiej Prof. 
Andrzej Psześnicki, rektor Szkoły głównej go­

spodarstwa'wiejskiego Prof. Stefan Biedrzycki 
rektor Uniw. lwowskiego Prof. Seweryn Krze 
mieiiiewski, rektor Politechniki l,vow .kiej Prof. 
Gabrjel Sokolnjcki, rektor Ak.ulemji me.uycyny 
weterynaryjnej wc Lwowie Prof. Bronisła-w Ja 
nowski, rektor Uniw. poznańskiego Prof. Jan 
Sajdak i prorekłor Sfaui-Jaw Kasznica oraz re­
ktor Uniwersytetu wileńskiego Prof. Alck.-an 
der Januszkiewicz.

Po zakońcżemiu obrad, rektorów ie zwiedzili 
domy akademickie nji Btomacli. intere.sująt- się 
rozplanowaniem i rozlmdową gmachów miesz­
kalnych młodzieży akademickiej.

n p

 y   -------------------------—  ------ Z A K Ł A D  K R A W IE C K I

I. P O R Z Y C K I
K R A K Ó W ,  ( L O R J ^ S K A  4 4 ) ,  ( w  p o d w ó r c u ) .

W y k o m i jc  w s z e lk ie  r  f fe iy  w  z a k r e s  K r a w ie c tw a  u d io d ą e e ,  b e r  
u z g lę d u  n a  f ig u r o ,  — W jk o n a n ie  M ferw sior/ .ętlrse w e d łu g  r ta jn o u - 

s zy ch  lu r n a l i  — C en y  n is k ie
Prow jaż' s ię  nujmodnitisze towary Bielskie po c e n a c h  f a b r y c z n y c h -

O  n o w ą  d y r e k c ję  te a tm i.
Sprawa objęcia dyrekcji teatru im. Slow a u- 

klojro na przyszły sezon jcet jeszcze ciągło 
osłonięta tajemnicą Chodzą tylko o niej po 
mieście rozmaite pogłoski Mówi się głośno o 
objęciu dyrekcji przez J. Osterwę, co (jak już 
zaznaczyliśmy) byłoby dla krakowskiej sceny 
bardzo pożądane —  ale równocześnie Mycliać, 
jakoby ]>. Osterwa miał zaledwie kilka na*e»Mt - 
cy poświęcić naszemu teatrowi. K tóż zolom hę 
dzic In gospodarował przez pozostało miesiąca 
sezonu? Podobno dyrektorem administracyj­
nym ma zostać, n. E. Bnjański, n. doradcą lite­
rackim prof. B. Pochmarski. Jak słychać —  
ta koncepcja natrafia na pewno trudności w 
Warszawie. Sprawa j8Bnak ma sic już podo­
bno w  najbliższych dniach ddinitywnic roz- 
elrzvgnać.

Poważniejsze objekejo dają, się zauważyć 
w cprawie nowego rcgulaimiini, według które­
go gmuia gwarantuje aktorom zaledwie .30 pro­
cent gaży podpisanej kontraktom. Na ostatnim 
zjeździć z wianków Z ISPói w  Warszawie akto­
rzy zaprotestowali przeciw temu stanowisku 
gnriay. Niewątpliwie wywoła to zmianę regula­
minu. W  tej sprawie ma się w  tych dniach 
odbyć walno zebranie krakou.-kioigo- oddziału 
ZA.SPbi, na którcm zapadną bardzo ważnej 
uchwały, obowiązująco krakowskich aktorów, 
alicących się angażować na przyszły srzem.

Tak  zaWm — sprawa nowej dyrekcji j spra­
wa regulaminu interesują dziś i nu.-pokoją w  
wysokimi stopniu opmjo publiczna. I  nie dziw­
nego: chodzi tu przecież o placówkę kultury 
i  tradycji naszego miasta.

Zjazd delegatów S. M. P.
Dziś w niedzielę odbędzie się w  Krakowie- 

zjazd (Icdegnwanych „Stow. Młodzieży Polskiej’4 
archidiecezji krakowskiej. O g'odz. 9 Msza św. 

i w  katedrze ,na Wawelu, o godz. 11 początek 
obrad w  ,.Domu Katolickim ’1.

Ppświęwraa i otwarcie Sanaioijuni 
„Odrod»nia“

Dzisiaj, w- niedzielę olbędzio się uioczystośfl 
poiwie.cenia i otwarcia sanatorium „Odrodze­
nie" w Zakopanem dla niezamożnej młodzieży. 
Poświęcenia, dokona Tvsią,żę Metropolita Sapie­
ha.—  Nowy, czteropiętrowy gmach sanatorjum 
..Odrodzenie'’ , położony na poliidniowwm stoku 
Gubałówki, z przepięknym widokiem na. Tatry, 
zdała od zabudów an, przeznaczony jest dla cho­
rych dotkniętych gruźlicą — ze szczególnem 
uwzględriioniein młodzieży. Sanatorju.ni składa 
się 7. pokojówr jedno i dwuosobo^-ych. z  balko­
nami do werandowania. Posiada lożalnię połu­
dniową. oraz łeżalnm północną dla tych, którzy 
narazić nie mogą korzystać z energicznie dzia­
łających promieni słonecznych Ponadto na 4- 
tem piedrze urządzone jest Solarium dla lekko 
chorych. ----- -

Sanatorjum .Odrodzenie1’ w Zakopanem 
pewni* lecząci m tro kliwa opiekę lekarską, 
młodocianych zaś pacjentów7 otacza specjalnie 
opieka moralną i dokłada, wszelkich starań, by 
chorzy jaknajszybcicj wrócili do zdrowia 5 do 
podjęcia przerwanej nauki lub pracy. .1

Echa nadużyć w akryzie miejskiej.
Aresztowana przed dwoma miesiącami poć 

zarzutem defraudacji w  akcyzie miejskiej ka­
sjerka Szczyrkowska przebywa nada1 w  aresz­
cie śledczym, W  toku dochodzeń sadowych 
obwiidona wyparła się by dokonała malwersacji 
pieniędzy gminnych! Podała ona, iż utrzymy­
wała si" z pensji urzędniczej oraz lekcji udzie- 
.lania muzyki co pokrywało w  zupełności je j 
potrzeby życiowe Wyjaśniała dalej sędziemu, 
żc wr lifc ie  skierowanym do wiceprez. m K li- 
meckiego wskazywała jedynie na pewne niedo­
bory kęsowe, nie podając jednak ich przyczyny.

Jak słychać. Rzczyrkowska mi Ja- jednak 
wydawać znaczniejsze, kwoty a jako kasjerka 
akcyzy była bezwzględnie odpowiedzialną za 
stan kasy.

m dyr

RFPFRT1TAR T F Ś T P F  S F O W A fR T F JJO
Niedziela po południu: „Dzika pszczoła*' (ceuy 

zn:ż(ine)
Niedziela wieczór: .v ginont“ .
Poniedzdtłek: ..Marta'1 premjera — «perŁ^ — 

ęosć wystąpią, rm : Nda Bairi, Chodakowska, Szy- 
monowicz i Mazanek).

Wtorek: „Egmont** (w stulecie śmierci J. W. 
Goethego).

CYRK STANIEW SK1CH
(Starowridna obok 111 go mostu).

Dziś niedsiela 2_przedstawienia o rod?.. 4-tuj f f> 
południu i 8.30 wieczór. W obu wielki program 
atrakcyj.

R FPFH TJ1A R  K IN O T E A T R Ó W .
ŚWIT: „Wall:a w podziemiach1* (w gł. roli 

Carlo Aldinik
WANDA- „Książę Bouboulo (w gł. roli Georg 

Milton).
APOLLO: ..Libanka cbco się rozwieść* (w g“. 

roli Liljan Harvey).
SZTUKA: ..21 godziny':.
BkGATELA: „Rok 1914“ (w g l  roli -Udwign 

Smosarska).
ADRIA: „Mężowie i żony**.
SŁONCE: „Niebieski m ou ]“ .
KINO DŹWIĘKOM E SZKOLNE nrzy ul. Skar- 

Yiowej 2: ..Eskimos Manuk“ i „Couboy jako maj­
tek”

UCIECHA: „Rok 1C14“  (w g !  roli Jadwiga 
SlŁuaarska).

Od soboty

2-go kwietnia b,r,
W  K in o te a tr z e

AT
( i

Doskonały Ii Im sensacyjny najnowszej 
produkcji dzrwieKowej p. t.

WALKA w PODZIEMIACH
(TaJeinoiCA plfedn klaczy)

IV rolach głównych największe gwiazdy ekranu

PA R l  O A L R I M I ,  G F f f l T A  R A I D
orsr znako' .itv 'ton.lic Z Y G F R Y D  A R N O

UWAGA: Od dziś, codziennie 2 przedstawienia. Od godziny 6—8 i od 8—10 wieczór.
IV niedzielę od 4—6 od 6— 8 i od 8 -1 0  wieczór.

„ § « w
Stryszowskiego 18.

(Dom Katolicki).

Z TEATRU M. IM. J. SŁOMrACKIECO. Wczo- 
tajsza j., nujera ,.Egmonta“  była nowym dowodem, 
że w Krakowie wielka poezja w teatrze ■raajduju 
zawazc żywy oddźwięk. Teatr byl tak pełny, jtk  
od dawną niewidziane,. Nadzwyczaj barwne, efek­
towno widów isko, podparto wspanialtmii motywa­
mi muzyki Beetliovonowskicj, zysk? nieu ątpliwie 
1 "wiszę^powodzenie. Dzięki systemowi uproszczo- 

1 oraeyj. 18 obrazów rozwija się w nio- 
Egmont**

nych tTe-
spoina 3-ch goazinar h. „Egmont** srany będzie 
przez cały tydzień, z wyjątkiem środy.

JUTRu PREMJERA OPERY „MARTA** Z M Y  
STĘPLM ADY s a r i .  J a k o  XIV. premjera opery 
kraKOW^Kie] ukaże się jutro na eccnio teatru m. 
im. J. oloiYackicgo^ mało u nas z-nama, a święc-ąo-a* 
na scena' żagranKznych mimo 8ó-eiu lat istn.o- 
n a  bezucta.Tijie sukcesy, opera romantyczno ko­
miczna F. v. Flotow‘a „Marta" — czyli —  „Kier- 
ma >7, w Ryszmondzie". Niesłabnący urok tego 
dzieła, jego walory muzyczne, ciekawa iustrumen- 
tacja i bogata ufciodyka stanowią atuty, któremi 
zdobyła .,Marta“ swemu twórcy liczne laury. IVar- 
tość krakowskiej roalhacji podnosi niewątpliwie 
fakt udziału naszej : w otnej sopranistki koloratu­
rowej p. Ady Sar., Jrtóra odtworzy partję tytu­
łową (w języku polskim).

LAUREACI E 'NKURSU CHOPINOWSKIEGO
Teodor Gutman i Emanuel Gros^ma.n rosyjscy pia­
niści, wystąpią, jutro w ponfodzkTck w teatrze 
..Bagatela". Program skkula siry z aretdzieł litwo. 
rów Chopina. Bilety w niewielkiej aośei do iaby­
cia w kasie M7. Bcloi akiego, Rynek gl. 34 Kasa 
otwarta w niedzielę od godz. 9 rano do 6 wieczór.

MARJAN RENTGEN, świetny artysta teatru 
•warszawskiego „Wesoły M icczór**, wystąpi na 
czele znakomitych artystów warszawskich, a to 
1. Darliezównej, uroczej pieśniarki. SE Bełskiego, 
znakomitego komika, o az doskonalej pary l,..le- 
lowcj w osobach Ług. Popi tewskiej 1 Jana ta 
bjana, dwukrotnie, a to w piątek 8 i  w 6oootę 9

b. m. w Staryru Teatrze. Biloty w coinie od 1 do 
5 zł. są już do nabycia w lta-io Starego Teatru.

ALEKSANDER MOISSI, lwiat.-wej sławy arty­
sta, wystąpi dziś w niedzielę 3 b. m. w _ Starym 
Teatrze z wieczorem recj-tacyjnym z okazji eetnej 
rocznicy śmierii Jf na Molfganga Goetiic.go

ALEKSANDER UNINSKY, laureat konkiursu 
Choniu-ow skiego w Warszawie, odznaczony T. na­
grodą, wystąpi z koncertem w niedzielę jf) b. r „  
w S a ron  Teatrze. Bilety r cenio od 1 do 5 zł. 
są jtrż do nabycia w kasie Starego Teatru.

 -------- 00------ —

WIADOMOŚCI KOŚCIELNE.
M’ KOŚCIELE MARJACKI.M podczas ostalnDj 

Mszy św. o srodz. t2-tej, śpiewać będzie p. J. Tw 
rowiezówna (sojnan), p. IT. Plotw.ńska (alt) i p. 
E. Siatka (tenor).

WSTpLNA A DOR V< JA MĘSKA Najśw. Sa­
kramentu w kościele 5S. Felicianek na Smolcu-
sini. odbędzie,sic 3 
3—4 po pobidruu.

b. m. w- niedzielę od

Prosimy P. ■ Abonentów  
o rychłe uiszczenie prenume­
raty na miesiąc

K w ie c ie ii.
Równocześnie zwracamy się 

4o wszystkieh abonentów za- 
legającyeb z prenumeratą z go­
rącem wezwaniem aby zechcieli 
niezwłocznie zaległości wyrów­
nać

Teatr  „ B A G A T E L A
ORGANIZACJA 

fREKC-TA KOaTKR .'ÓW
W. ŁDLOliwT RYHElUa. 34

Telefon 104-60. mmmmmm

DYtlEkCJA KONCERTÓW m im  W A R K I E W ld
w WARSZAWIE (KonsfrwBtorJufti)

oąłatz* pod Proiettoratem Komitetu li go 
Międzynarodowego Konkursu lm. Fr. Chopina

4 KONCERTY-FESTIWALE
poświecona utworem Fr. Chopina % udziałem 

'  LAUREATÓW X  O N K U K S U
K o iK ln d  k o H r c i  tówi

4. kwietnia: TRODOrt GUTMAN (ZSSR1.
UMANITR!. O ROSSMAN (ZSSR),

5. kwi.hi a: KURT ENGEL (Wiedeń)
J1 I TA'1 'ARO„YT 'W ęgry).

8, kwietnia! L ILY  HERZ iW erry).
IMRE PNG  AK  ( Ay ry ).
ZUZANN* ie MEYRRE,

7. kwietuia: ARUAM LUFER (ZSSR).
LEONID SAGaLOW i ZSSR).

WBzyatkle w i.oiory poświ jotn_ b^di. wylaczm* ntwc 
rem Fr. Chepina. ce'em Jania mntności punlie: nntoi 
krakowskie] podziwiania laureatów w inierprelao)!

utworów Chopina.
—z-w —  POCZĄTEK O GODZINIE 9 W1ECZ. L : . ~ — 
Bilety w  przedsprzedaży w  eeni« od Zł, ? — 8 aą do 

na’ >ycia o  Bolo eaieao Rynek Gł. 3A,

O DCZYT B. M IN ISTR A  ST. GRABSKIEGO.

Staraniem Kmbu Narodowego w  Krakowi® 
odbędzie się we wtorek 5 kwietnia o godz. 7- 
imcj wiecz. ty sali Boloóskiego ORynek Główny 
34) o Iczyt b. ministra prof. dra Stanisława 
Grabskiego na temat: Z doświadczeń obecnego 
kryzysu gospodarczego.

TRANSMISJA \ABOŻENSTM'A Z KOŚCIOŁA 
KSIĘŻY MISJONARZY W  KRAKOMTĘ.

Dziś w raedziolę o godz. 9.30 Rozgłośnia Kra­
kowska transmituje nabożeństwo z koścmła Księ­
ży Misjonarzy w Krakowie na Stradomiu, które 
się odbędzie na iiitencjr Misjonarzy, wyjeżdżija­
rych na drugą polska., placówko misyjną w  Glo­
nach. —  Msze św będzie celebrował dyrektor gru­
py misyjnej Ks. Dr. Paweł I\ urtrka. kazame wy­
głosi Ks. Super jor Wilhelm Szymbor, a poląc.zonw 
i-hóry kościelne wj konają śoiewy. gregOijań.Jrt > 
i wielogłosowe. Transmisja tej uroez.ystości nada­
na będzie przez wszystkie stacje polskie.

r P I E R W S Z O R Z Ę D N Y

ZAKŁAD POGRZFB0WY
„CO H^O RO U"
Jana Wnlneao

p l8v S zczep ań sk i 2 , T e le fo n  1 C 3 -3 1 .

urząilza ROgrzeb^7 od naiskromniej- 
szych do najwspanialszych, prze­
prowadza ekshnmació i przewozy 

zwłok do wszystkich krajów. 
Mniej zasobnym daleko idące ustępstwa.
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Głód w pracy.
3.310 kandydatów na każde sto wolnych posad.

Jak wynika z danych, opracowanych przez 
Główny Urząd Statystyczny, na każde sto wol 
nych posad w  miesią,cu styczniu było 3.310 
poszukujących pracy. Na każde sto wolnych po­
sad dla mężczyzn było 3.444 kandydatów, na 
wolne posady dla kobiet zaś —  2.842 kandy­
datek.

Na każde 100 wolnych posad dla mężczyzn 
w górnictwie było 14.294 kandydatów, w hut­
nictwie — 2.748. w przemyśle metalowym —  
4.194, w przemyśle włókienniczym —  12.180. 
w  przemyśle budowlanym — 9.S24. w  innych 
grupach zawodowych —  6.526, wśród robot­
ników .niewykwalifikowanych — 2-342. Wśród 
robotników' rolnych na każde 100 wolnych po­
sad było 3.597 kandydatów, wśród pracowni­
ków umysłowych —  7.044. wśród pracowników 
młodocianych —  1.233. wreszcie wśród służby 
domowej i robotników komunikacyjnych 553 
kandydatów.

Wśród kobiet największą stosunkowo licz­
bę poszukujących pracy zanotowano w grupie 
pracownic umysłowych, mianowicie 16.653 
kandydatek na każde 100 wolnych miejsc.

Kryzys w kancelarjach adwokackich.
Stosunkowo później niż inne zawody ale 

niemniej dotkliwie, odczuwa obecny kryzys 
adwokatura. Wówczas jeszcze, gdy w handlu i 
przemyśle zaczęło się przesilenie na dobre, zwią­
zanie z tan i gałęziami życia gospodarczego kau- 
celarje adwokackie miały wciąż jeszcze swą do­
brą konjunkturę. Stwarzał ją  liczny napływ 
klijentów w sprawach egzekucyjnych, wekslo 
wyieh i t. p. które przy masowym procesie li­
kwidacyjnym w  przemyśle i handlu stanowiły 
poważne źródło dochodów dla prowadzących t 
sprawy w  sądach adwokatów. Dzisiaj i tych 
spraw jest naogół znacznie mniej a ogólne zu­
bożenie ludności jest powodem, że spraw po­
wierzanych adwokatom jest coraz mniej, wzglę­
dnie wypłacalność klijentów coraz, gorsza, tak. 
iż  w iele pretensji o honorarja egzekwuje się do­
piero na drodze sądowej. Niektóre kancelarj? 
drobniejsze znalazły się też w  tak krytycznem 
położeniu, że właściciele ich zmuszeni są — o 
czem się mówi w sferach sądowych —  korzy 
6tać z koleżeńskiej pomocy zasobniejszych ad­
wokatów. W  urzędach skarbowych pojaw iły się 
też ogłoszenia o licytacji maszyn do pisania 1 
sprzętów niektórych kaacelarji adwokackich, 
nie mogących pokryć zaległych' podatków.

Zatarg w górnictwie
czechosłowackiem.

Nadesłana nam z Dragi korespondencja, 
kreśli sytuację strajkową w czechosłowao 
ikiem zagłębiu węgłówem, bezpośrednio 
przed zwrotem, jalki nastąpił onegdaj. Jak 
wiadomo, ostatnio strajk ten został odwo* 
łany na skutek interwencji czeokosłowac* 
k iego ministerstwa robót publicznych.

Jesteśmy świadkami poważniejszego ruchu 
Strajkowego w  okręgach węglowych Czecho­
słowacji, co zmusiło władze do szybkiej inter­
wencji. W  obecnym czasie kryzysu zapowiedź 
restrykcji 12.000 górników w  zagłębiu ostraw- 
Sko-karwińskiem, oraz ograniczenie pracy wraz 
z uwolnieniem wielkiej ilości pracujących na 
kopalniach węgla brunatnego w  okręgu roo- 
steckim, wywołała duże rozgoryczenie wśród 
rzesz robotniczych. Skorzystali z tego komu. 
uiści, używając dla swych celów agitacyjnych 
niebezpiecznej broni, jaką dla robotnika jest 
strajk. N ie  pom ogły hasła solidarności, wysu­
nięte na konferencjach zastępców organizacyj 
górniczych, komuniści zajęli odrębne stanowi­
sk a  Ustosunkowali się negatywnie do obrad, 
jakie mają się rozpocząć od 1 kwietnia w  Dra- 
dze przy pośrednictwie rządu pomiędzy zastęp, 
etami przemysłowców i  gómikówt, i ogłosili 
strajk. Ogarnął on okolice Mostu, Cieplic, Duch 
oowa —  w  zagłębiu ostra w sko-k arwińsk i em. 
przy częśeiowem zatrzymaniu pracy spowodo­
wał rozlew krwi. Z wstępnych rokowań pra­
skich można poznać metodę, obraną przez wła­
ścicieli kopalń. Nieustępliwością od postawio­
nych warunkćw chcą zyskać zgodę zastępców 
górników na częściową restrykcje i obniżenie 
płac. W  trudnem położeniu znajduje się rząd, 
jako czynnik pośredniczący. Z jednej strony li­
czyć się musi ze zmniejszeniem produkcji wę­
glowej, z drugiej strony nie wolno mu zapomi­
nać. że przez zwolnienie 12.000 górników, 
50.000 członków i ich rodzin zostaje oez Chle­
ba, a utrzymanie ich przechodzi na koszt pań­
stwa. Jaki obrót wezmą rokowania, pokaże 
najbliższa przyszłość. W  każdym razie je^eśm y 
w  stanie tymczasowym, a rozporządzenia za­
rządów kopalń co do wydalenia z pracy robot­
ników zostały wstrzymane tylko do końca 
obrad konferencji praskiej. Zauważyć można 
coraz częściej pojawiające się glosy na szpal­
tach prasy czeskiej, wysuwające żądanie upań­
stwowienia kopalń, poparte dowodami staty­
stycznemu przemysłowców w  porównaniu z pod 
niesieniem się wydajności pracy górnika, oraz 
niechęcią do obcych pochodzeniem właścicieli 
kopalń. Henryk Wilczyński.

DZIŚ
i codziennie

w kinoteatrze
. W A N D A

tt św. Gertrodu 5 D Z I Ś
i codziennie

N A J W E S E L S Z A  A T R A K C J A  Ś W I Ą T E C Z N Ą !
Film arcydzieło, które potrafi wzbudzić wesołość nawet w dniach wszechświatowego
kryzysu. Czarodziejskie źródło h u m oru ! Niewyczerpana skarbnica wesołości!

Przebojowy film d źw ięk o w y ! Rekord nieprawdopodobnych „kawałów*, areyza-
bawnych przekłada ńców i fantastycznych figlów.

K S I Ą Ż E  D 0 U D 0 U L E
Kapitalna komedja dźwiękowa pełna komizmu i śmiechu. — Triumfalna kreacja nieza­

pomnianego „króla bulwarów* paryskiego fenomenalnego piosenkarza

G E O R G E ’ A M IL T O N A
A! MIĘĆ przychodźcie, gdyż tylko tu się pieni, skrzy i hula Boski śmiech Bouboula.

W jifogramie didłtki dfwęhowc. Początek w dni świąteczne od godz. 3 juoł, i  dni powszedni! o gadz. 5,7 i 910.

Wysoki ubytek przedsiębiorstw przemysłowych
i handlowych w Krakowie.

Liczba wykupionych w tym roku w Krako­
wie świadectw przemysłowych i kart rejestra­
cyjnych obniżyła się w  wysokim stopniu w  po­
równaniu z rokiem ubiegłym. Jest to bezpo­
średni em następstwem zwinięcia wiciu przed­
siębiorstw, licznych upadłości lub dobrowolnej 
likw idacji przez właścicieli nie mogących po­
dołać ciężarom podatkowym i trudnościom kre 
dytowym.

Jak wykazują dotychczas przeprowadzone 
obliczenia, na rok  bieżący wykupiono w Kra­
kowie (bez Podgórza, skąd brak jest danych) 
ogółem 4.673 świadectw dla przedsiębiorstw 
handlowych i 2.088 dla przemysłowych.

Ubytek przedsiębiorstw w  mieście ilustrują, 
najwymowniej dokładno obliczenia, uskutecz­
niono dla urzęidu skarbowego I g o .  obejmują­
cego dzielnice I— V. i X I I—X V III. Wykupiono 
tu w roku bieżącym świadectw handlowych 
2464, gdy w r. 1931 —  2931, czyli w ciągu 
jednego roku liczba przedsiębiorstw handlo­
wych zmalała o 467. Świadectw przemysłowych 
wykupiono na rok bież. 1282, podczas gdy na 
rok ub. wykupiono 1358. Oznacza to zmniejszę 
nie się liczby placówek przemysłowych o 76.

Znamiennie przedstawia się zestawienie wy 
kupionych świadectw według katęgorji a więc 
rozmiarów przedsiębiorstw (cyfry w  nawiasach 
oznaczają ilość świadectw wykupionych w  ro­
ku 1931):

Świadectw dla przedsiębiorstw handlowych
kategorji I-ej wykupiono 26 (38), kat, I I  —  
524 (689), kat. H I — 1143 (1415), kat, IV  —  
731 (688), kat. Va —  5 (4), Vb —  35 (97).

Świadectw przemysłowych: kateg. II —  1 
(2), m  — 3 (2), IV  —  24 (29), V  —  39 (56),

V I —  60 (79), V II  —  175 (227) V III —  980
(963).

Okazuje się więc, żo nietylko jest ogólny 
ubytek przedsiębiorstw, tak handlowych, jak i 
przemysłowych, ale nastąpiło ponadto przesu­
nięcie w idu  firm z wyższej kategorji do niż­
szej, z czem łąc-zą się oczywiście także i niż­
sze opłaty za świadectwa.

Jeśli idzie o zajęcia handlowe, których pro­
wadzenie wymaga wykupna patentów-, —  ze­
stawienie wyników jest tu również charaktery­
styczne. Liczba maklerów giełdowych nio uległa 
wprawdzie zmianie, —  w  okręgu tego urzędu 
skarbowego jest jeden makler giełdowy, ale 
już liczba, pośredników haodk nie prowadzą­
cych biura spadła z 51 w roku ub. na 36-ciu. 
W  roku ubiegłym 6-ciu agentów ubezpiecz'3- 
niowych wykupiło świadectwa, w  obecnym ani 
.jeden. Komiwojażerów (kateg. IVd ) było 23. 
obecnie jest ich 12.u. Kart rejestracyjnych wy 
kupiono w  roku bieżącym 245, gdy w  ub. —  
290. Z trzech przedsiębiorstw żeglugi na Wiśle, 
które w ub. roku wykupiły świadectwa, w  bie­
żącym pozostało już tylko jedno.

Ostateczno obliczenia- ze wszystkich trzech 
urzędów skarbowych, działających na terenie 
miasta wraz z Podgórzem —  dozwolą ocenić 
różnicę zachodzącą w  stanie uprzemysłowienia 
miasta w  roku bieżącym a w  ubiegłym. Już 
jednak podane w yżej szczegóły, odnoszące się 
do śródmieścia i szeregu dzielnic Krakowa da­
ją dostateczny obraz zaniku życia gospodar­
czego w  mieście, zilustrowanego ubytkiem w  
jednym tylko okręgu (I-szym) 467-mhi przed­
siębiorstw handlowych i 76-ciu przemysło­
wych.

Pończochy
znacznie potan ia ły

Damikie pończochy od z ła 1.40 — Również elear* 
petki, rękawiczki, bieliznę damską i męską poleea

ZOFJA AKSAKOWA Iraków, ul. Wólna 4
Na składzie wszelkie przybory da krawieezyzny

d ta d io .
Poniedziałek 4 kwietnia.

Kraków (312.8). G. 11.45 Przegląd prasy; 11.68 
Sygnał czasu; 12.10 Płyty; 13.10 Komunikaty 
z Warszawy; 15.15—16.10 Transmisje z Warsza­
wy; 16.10 i 16.40 Płyty, 16.20 Francuski z Warsza­
wy; 17.10 Odczy ze Lwowa; 17.35 Koncert z War 
szawy; 18.50 Rozmaitości; 19.10 Odczy p. t. „Bla­
ski i nędze naszej literatury11, wygł. prof. L. Sko­
czylas; 19.25 Program na dzień następny; 19.36 
Wiadomości sportowe; 19.35 Płyy; 19 45 Dziennik 
Radjowy; 20 Feljeton muzyczny p t. ..O muzy­
kalności11, wygł. dr. Józef Reiss, docent Un. Jag.;
21.15 Opera ze Lwowa; 22.50 Transmisje z War­
szawy.

Lwów (380.7). _ G. 16-40 Mała rewja lekkich
Gilbertów Audycja z płyt gramofonowych; 17.05 
Silva rerum; 17.10 „Moje polskie podróże11, wygł. 
p. Paul Cazin. Transmisja na wszystk:9 S‘ acie 
polskie; 19.15 „Tęcza nad stolicą11, wygi dr. Je­
dliński; 20.15 Opera Jerzego Bizeta „poławiacze 
pereł11. Transmisja z teatru Wielkiego we Lwo­
wie

Warszawa (1411.8). O, 11.20 Komun, meteor.; 
11.45 Przegląd prasy; 11.58 Sygnał czasu; 12.05 
Program na dzień bieżący; 12.10 Płyty; 13.10 Pań 
stwowy Instytut Met.; 13.15 Komunikat gospo­
darczy; 13.35 Ar je i pieśni w wyk. U. Lazaro 
(płyty); 14.45 Płyty. Schubert: Niedokończona
symfonja (okr sytnf pod dyr. F. Sclialka); 16.15 
Przegląd komunikacyjny; 15.25 Odczyt z cyklu 
dla maturzystów „Sejm w Polsce przedrozbioro­
wej1’; 15.45 G.elda pieniężna: 15.50 Odczy ..Sło­
wacki11: 16.10 Płyty; 16.20 Francuski (kurs ele­
mentarny): 16.40 Kącik młodych tahmtćw muzycz 
nych; 17.10 Odczy ze Lwowa; 17.35 Muzyka lek­
ka i tameczna z cafe Adria.: 18 59 Rozmaitości;
19.15 Wiadomości bieżące rolnicze: '9.25 Program 
na dzień następny: 19.36 Wiadomości sportowe; 
t‘3?ó Utwo-j na harfę (płyy); 19.45 Dziennik 
Radjowy: 20 ..Na widnokręgu11; 20.15 Opera ze 
Lwowa; 22 50 Prasowy Dziennik Radi iwy; 22 55 
la t  stw. Instyut Met.; 23 Muzyka taneczna z dan­
cingu Oaza.

Katowice (408.7). G. 14.55 Komunikaty Polsk. 
Zw. Zrzeszeń Gosp. Woj. Śląsk.; 19.05 Odcinek 
powieściowy; 19.20 Prof. dT. W. Dzięgiel: ..Od­
dźwięk kosy racławickiej na Śląsku11; 19.40 Komu 
nikaty Strażactwa Śląskiego; 23 Dr. K. Bulas 
mówić będzie w języku nowogreckim na temat;
,-Podróż Słowackiego do Grec-ji11.

I r a k ó w  m a  obecnie  z ap ew n io n ą  d o s ta w ę  św ieżych  w ó d  szczawn ick ich ,
gdyż nasza drogeria (St. Hył,) sorowadza je teraz autem W D r o s t  z e  źródeł w  śzczawniey, 
pomijając składy hurtowne. Chory więc może pić te wody w  tak:m stan ie  jakby dla
kuracji przebywał w Szczawnicy, co oczywiście w  okresie j !  r  *
Za flaszki wracamy 10 pr. Woda pochodząca od nas ma naszą Ceny tone'

Polecamy zatem: J ó z « r in «  w chorobach dróg oddechowych ^
M a g d a le n ą  w chorobach narządów trawiennycn
S te fa n *  w  chorobach dróg moczowych _ .
W a n d a  w  chorobach przemiany materji i artretyźmie.

Drogerja — Perfumeria — Skład apteczny

S t e f a n  H Y L A  ul. Wiślna 6.
Im . św . T e re sy

Telefon 188-09
poleca: perfumy, wody kolońskie (także na wagę), pudry, mydła, kremy, w s z e l k i e  kosmetyki, 
grzebienie, szczotki, przybory do golenia, pasty do zębów, pudemiczkl, farby do wtoso •

Stale na składzie: leki, zioła, świeży tran i opatrunki.

OFICJALNA GIEŁDA W ALUTO W A  
Warszawa 2 kwietnia. Dolary: 8.89 i pół, 8.91 

i pół. 8.87 i pół. Dewizy: Belgja 124.80, 125.11, 
124.49; Holandja 360.70, 361.60, 359.80; Londyn 
(33.90,’ 33.95). 34.13. 33.81; Nowy Jork telegra- 
ficznie 8.92, 8.94, 8.90; Paxyz 35.13, 35.22, 33.0ł; 
Prao-a 26.42, 26.48, 26.36; Szwajcarja 173.56, 173.9*. 
173.07; Włochy 46.30, 46.53, 46.07; Berlin 212.25.

KURSY OBLIGACYJ.
Akcje: Bank Polski 85—84.50.
Pożyczki: 3% budowlana 38 — 5% komwer- 

syjna 39 — 6% dolarowa 60.50 — 4% dolarowa 
49.25_49.50 — 7% stabilizacyjna 58.50—59— 
58.50 — 10% kolejowa 103 — Listy Zastawne 
Banku Gosp. Kraj. bez zmiany.

 °o°------
Powrót od produkcji maszynowej 

do ręcznej.
Z Monachjum donoszą o ciekawym ekspe­

rymencie zastosowanym przez jedną z tamtej­
szych fabryk papierosów. Fabryka, ta mianowi­
cie przyjęła ponownie kilkaset robotnic w zwią­
zku z przejściem fabrykacji maszynowej na 
roczną. Powrót ten przeprowadza fabryka na 
większą skalę zamierzając w  ten sposób zo swej 
strony przyczynić się do zmniejszenia bezrobo­
cia; zwłaszcza o ile przykład ten oddziałałby na 
inne fabryki. Sporządzone ręcznie papierosy 
mają nie ustępować pod względem jakości wy­
konania maszynowym. A  ponieważ produkcja

ręczna pociąga za sobą wyższy koszt wykona­
nia — usiłuje się w  ten sposób obniżyć cenę, 
że papierosy te obłożone będą niższym podat­
kiem państwowym.

emtr. urzędnik Kasy Oszczędności m. Krakowa
przeżywszy lat 80. po krótkiej a ciężkiej 
chorobie, zaopatrzony św. Sakramentami, 
zasnął w Panu dnia 1. kwietnia 1932 r. 
W yprowadzenie zwłok z kaplicy na cmen­
tarzu rakowickim na miejsce wiecznego 
spoczynku nastąpi w  poniedziałek dnia 
4. kwietnia b. r. o godzinie 5 popoiudniu, 
oa któryto smutny obrzęd zapraszają 
Krewnych, Przyjaciół, Kolegów  Zmarłego

i Znajomych

Dfrrtcji i DrztJnicj lasy Oszczęincłti Bhsfi Irakiii

Nabożeństwo żałobne
odprawione zostanie we środę, dnia 6-go 
bm. o godzinie 8 rano w  Kościele św. 

Krzyża w  Krakowie.

W ypożyczalnia książek p. Ł.

CZTTELII11 HUKOWI i KELEIKłSTłCZKA
U L . S W . JA N A  L . 8 .

poleea: podręczniki uniwersyteckie, lektury 
gimnazjalna, nowości powieściowe i naukowe 
w Język* polskim, francuskim, niemieckim, 
angielskim i włoskim. — Książki dla młodsieży. 

w ysy łka  na prow incję.

F I S H A R M O N I E
K R A J O W E :

Szkiełek 
Wybrariakł

Z A G R A N IC Z N E : -  FtfroU r
Kotykiew lez  
Mo stel

Wielki wybór pianin i fortepianówI 
I
I   ........................

I S k ł a d  f o r t e p i a n ó w
HELENA SMOLARSKA, Kraków, ul. Szewska L  9.

K R A J O W E * '
Bracia Fibiger 
Bettlng 
Kernitopf 
Som m erfeld

Z A G R A N IC Z N E :
Beehstein Hofmann
Bluthner Quaedt
BSsendorfer Rflnlaeb
F.hrbar Sebw eighofer
FBrster Scholze
G arean

— OogodiD raty.
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Zjazd T. N. S. W. w Warszawie.
Warszawa, 2. 4. (Telef. wł.). W  dniu dzi­

siejszym rozpoczęły się obrady dwudniowego 
zjazdu Tow . Nauczycieli Szkół Średnich i W y ł.  
szych przy bardzo licznym udziale delegatów. 
Po nabożeństwie w  kościele katedralnym, od- 
•prawionem dla uczestników zjazdu, obrady za­
gaił prezes Towarzystwa prof. Sierpiński, po. 
Czem przemawiali delegaci, a m. in. przedstawi 
ciel Ministerstwa Wyznań Ileligijnycih i Ośw. 
Pub l.. W ójcik. E. premjer _ rektor Władysław 
Grabski Wygłosił odczyt ó wychowaniu.

Zjazd Związku Harcerstwa Polskiego 
w Warszawie.

V -» W  .piątek rozpoczęły się w Warszawie o- 
t-rady 12-go walnego zjazdu Związku Harcer­
stwa Polskiego. W  obradach bierze udzia! 330 
osób, w  tem 280 oficjalnych delegatów ze wszy­
stkich dzielnic Polski. Po nabożeństwie zjazd 
^otworzył przewodniczący Związku woj. Gra­
żyński. Po szeregu mów powitalnych, p. Wł. 
Martyiiowiczówna wygłosiła referat „O wycho­
waniu obywatelskiem w 'harcerstw ie". Po dys­
kusji nastąpiło sprawozdanie władz.

'"A Zjazd trwać ma kilka dni i zapadnie na nim 
szereg doniosłych uchwał, dotyczących dalszego 
przeobrażenia oblicza harcerstwa oraz przebu­
dowy Związku. Zwracaliśmy na to uwagę , w 
jednym z artykułów przed dwoma tygodniami. 
Oprócz tego starsi harcerze zamierzają wnieść 
uchwalę przeciwko osławionemu projektowi 
prawa małżeńskiego. W  związku z tem wysto­
sowali oni do druha naczelnika p. Olbromskicgo 
list, w  którym proszą go o postawienie odpo­
wiedniego wniosku na zjeździe. List t,e,n zamie­
ściliśmy w  swoim czasie na łamach naszego 
'dziennika. Co z nim zrobią naczelne władze 
harcerstwa?

Gen. Górecki nie ustąpi.
Warszawa, 2. 4. (Telef. wł.) Agencja .Jskra'1 

zaprzecza pogłoskom o zamicrzoncin ustąpieniu 
prezesa Banku Gospodarstwa Krajowego gen. 
Góreckiego oraz prezesa Pocztowej Kasy O- 
ęzczędności Grubera. Tonąć to ..Iskra’1, stwier­
dza, że nieprawdziwą jest pogłoska o ustąpieniu 
posła polskiego w Berlinie p. Wysockiego i od­
wołaniu z Berlina attache Morawskiego.

lamach samobójczy p. Wielopolskiej.
Pisma przyniosły niodawuo wiadomość o 

ciężkiej chorobie powieściopisarki i foljetoiest- 
k; Marji Jcham.no Wielopolskiej. Obęcnie d.zien- 
pkiej było zatrucie wcronalcui. Wielopolska usi 
skicjbyio zatrucie weronaliun. Wielopolska usi­
łowała się otruć i z trudem ją odratowano. Od­
ratowana. przebywa w  bardzo ciężkim stanie 
w  szpitalu. Lekarza nie rokują nadziei u trzy­
mania jej przy życiu.

Benesz o stosunkach z Polską.
Praga. (P A T ) Minister spraw zagranicz­

nych Benesz na zarzut narodowego dem o­
kraty Hajna, że stosunki Czechosłowacji 
z Polską — aczkolw iek poprawnie _ -_n ie  są 
jednak dostatecznie serdeczne, oświadczył, 
że zdaniem jego stosunki pomiędzy obu kra­
jam i śa bardzo dobre i  najzupełniej przy­
jazne.

Co sie tyczy Rosji, dr Benesz dal wyraz 
swemu głębokiemu przekonaniu, że stosun­
kowo tylko bardzo mała ilość ludzi rzeczywi­
ści e pragnęłaby interwencji przeciw Rosji.

MIN. ZALE SK I POJEDZIE ZNÓW DO 
G E N E W Y.

W arszawa, 2. 4. (Telef. wł.) W e czwartek 
łub w piątek wyjedzie do Genewy min. Zaleski 
na posiedzenio Rady L igi Narodów, zwołane.! 
na 11 b. m. Na posiedzeniu tem Rada. Lig! 
zapozna się z raportem ekspertów finansowym  

L ig i Narodów o stanie gospodarczym świata. W  
poniedziałek rozpoczynają, się również prane 
konferencji rozbrojeniowej.

O P LA T A  NA  RZECZ CZERW . K R ZYZA .

Warszawa, 2. 4. (Telef. wl.) Od 1 kwietnia, 
weszła w życie ustawa o opłatach od publicz­
nych zabaw 'i widowisk na rzecz Polskiego 
Czerwonego Krzyża. Oplata wynosić będzie 10 
■groszy na każdego złotego.

POMOC D LA  BEZROBOTNYCH.

Warszawa, 2. 4. (Telef. wł.). W e wtorek 
odbędzie się u wicepremjeTa Zawadzkiego kon­
ferencja w  sprawie dalszej akcji pomocy dla 
bezrototnyck. Naczelny komitet pomocy bezro­
botnym opracował wnioski, w  których radzi 
zatrzymać komitety prowincjonalno w  K ie l­
cach, Katowicach i w Lodzi, a znieść natomiast 
komitet naczelny.

ROST PRODUKCJI W ŁÓKIENNICZEJ.

tarszawa, 2. 4. (Telef. w l.) W  ostatnim 
:lniu marca nastąpiło zwiększenie zatru­
ła  o 2.000 robotników w  przemyśle w3ó- 
iczym łódzkim. Zwiększenie zatrudnienia

Czy skończy się wojna ceina z Niemcami?
s t a n o w i s k o  p o l s k i  w  s p r a w i e  c m l  m a k s y m a l n y c h .

Warszawa. (P A T ) W  chwili, ‘ gdy rząd 
niem iecki ujawnił swój zamiar wprowadze­
nia swej nowej maksymalnej taryfy (Ober- 
tarif) w 'stosunku do Polski, rząd polski nie 
omieszkał podkreślić, "fż w takim wypadku 
zgodnie z obowiązujueem w Polsce ustawo­
dawstwem, zmuszony byłby fila maksymalne 
stosować również elo importu z Niemiec. Rząd 
niemiecki wydal w  dniu 14 marca 1932 roku 
rozporządzenie, wprowadzające cla maksy­
malne na te towary pochodzenia polskiego, 
które objęte były wydanemi w  roku 1925 za­
kazami i clanij bojowem i niemieckiemu — 
W  toku rozmów polsko-niemieckich, prow a­
dzonych ostatnio w  W arszawie, zostało uzgo­
dnione. że wobec zarządzenia rządu niemiec­
kiego, rząd polski ze swej strony ograniczy

stosowanie swych ceł maksymalnych jedynie 
do towarów, objętych zakazami anlyniemiec- 
kiemi, wydanemi w roku 1925, przyczem 
większa cześć tych zakazów zostanie prawdo­
podobnie w najbliższym czasie zniesiona. Na 
skutek powyższego w dniu 1 kwietnia 1932 
weszły w życie polskie fila maksymalne na 
te artykuły pochodzenia niem ieckiego, które 
podlegają zakazom bojowym aniyniemieckim. 
Oczywistem jest, że odpadnie konieczność 
stosowania ty c h  rej maksymalnych do im ­
portu niem ieckiego z chwilą, gdy rząd nie­
miecki zgodzi s ię  mi proponowane przez Po l­
skę zaprzestanie wojny celnej, w drodze znie­
sienia wszystkich wzajemnych zarządzeń bo­
jowych.

• 00— -------

Jak St. Ziedn. zrów now ażą budżet.

JJ A. U l  no -----------  a 1

wspólnie z 230 m iljonami oszczędności ma 
zapewnić równowagę budżetu państwowego 
w  roku bieżącym. Załatw ienia projektu usta­
w y przez senat oczekują na koniec maja.

ST DLSON WEŹMSB U D Z IA Ł  W  OBRADACH 
ROZBROJENIOW YCH.

Nowy Jork... 2 kwietnia. Donoszą z W a­
szyngtonu, że sekretarz stanu Stimson w y­
jeżdża) w’ poniedziałek, do Genewy, celem  
osobistego objęcia kierownictwa nad delega­
cją amerykańską na konferencji rozbrojenio­
wej.

Starcia chińsko-japońskie w Mandżurji.
Londyn, 2. kwietnia. Z Tokio donoszą 

o nowych walkach w  Mandżurji, jakie w y­
buchły dziś rano między' wojskami chińskie- 
m i a japońskicmi w pobliżu miejscowości 
Nungan. położonej na północny zachód od 
Czang Gzun, nowej stolicy republik i man­
dżurskiej. AV pobliżu tej miejscowości skon­
centrowały się wojska chińskie w  sile około 
3 tysięcy ludzi, przeciw  którym podjęły dziś 
rano wojska japońskie ofenzywę. Po ośmio­

godzinnej walce wojska chińskie zostały zmu­
szone do odwrotu, pozostawiając na placu 
boju licznych zabitych i rannych. Straty japoń­
skie nie są duże.

JAPOŃSKA POŻYCZKA D LA  MANDŻURJI.
Londyn, 2 kwietnia. Donoszą z Tokio, że 

rząd japoński zgodził się na udzielenie pożycz­
ki nowemu, państwu mandżurskiemu przez, pól- 
oficjalne japońskie instytucje finansowe.

Ostry ton de 1/alery nie znalazł uznania.
Londyn, 2-go kwietnia. Y/edle doniesień 

z Dublina, odpowiedź rządu irlandzkiego na 
ostatnią nole angielska, została zmieniona, 
ponieważ nie znalazła j( duomyślnej aproba­
ty całego rządu de Y a lery  z powodu zbyt 
ostrego tonu. Tekst obecuie przez gabinet ir ­
landzki przyjętej noty ma być utrzymany

w form ie przyjaznej, pozostawiają,- otwartą 
drogę do podjęcia rokowań, aczkolw iek dalej 
żąda zniesienia przysięgi w ierności i zniesie- 
na anuitetów odszkodowawczych. Nota w rę­
czona zostanie rządowi angielskiemu w po­
niedziałek.

ttOo:— —

Ddszyt Bissiedowskiego o Sowietach.
Paryż, PAT . B. radca ambasady sowieckiej 

w Paryżu Bicsiedowski wygłosił wczoraj od­
czyt na temat obecnej sytuacji w  republice so­
wieckiej. Prelegent zarzuca Stalinowi odebranie 
ziemi chłopom i uczynienie -z nich robotników 
fabrycznych. Chłopi gnębieni nadmiorncmi po­
datkami, a posiadający inną umysłowość niż ro­
botnik miejski, potrafili oprzeć się temu i sa­
botować prace nad industrializacją. Niszczą 
oni aparat fabryczny, którego budowa pochło­
nęła fantastyczne wprost sumy [ zdaniem pre­
legenta przyczynili się do zagłady planu 5-let- 
niego. Bunt wre —  dodał Bie.Jedowski —  a 
być może, że jeden strzał rozpęta rewolucję. 
Czujemy, że się coś przygotowuje, lecz nie 
wiemy dokładnie, co się dzieje w tym zaklę­
tym kotle. Nic bowiem nie wychodzi na ze­
wnątrz Rosji, a świat jest w  zupełnej nieświado­
mości co do rzeczywistych, panujących tam sto­
sunków

PRZED PROCESEM STERNA.

Moskwa, 2 kwietnia. Śledztwo przeciw spraw 
cy zamachu rewolwerowego na radcę ambasa­
dy niemieckiej w  Moskwie von Twardowskie­
go —  Sternowi zostało niż zakończone. Akta 
sprawy przeela.no zostały najwyższemu trybu­
nałowi wojskowemu, który wyznaczył rozpra­
wę na poniedziałek 4 b. m.

Najlepsza i najtańsza fg I £  L ? Z N A 
Kraków, Szewska 4.

Dziecko Lin^ergha bidzie poszukiwane 
w całym świecie.

Nowy Jork 2 kwietnia. Mimo jag uajcnergicz- 
nicjszyck poszukiwań policji amerykańskiej, upro­
wadzonego dziecka Lindjcrgba dotąd nie zdołano 
'Jwaiezc. Akcja polmi ammyk.' Y>#ei rozszerzy 
się ehpirće także na Eimąę 1 mno częSej Jw.nta. 
W  tym celu wysiano agentów policyjnych do ró- 

uiyau ,vu.a(uł. , żnych części świata. Do Europy wyjechał asystent
.iło wskutek wzrostu, zapotrzebowania na j prezydjum policji państwowej, major Schoetfel.
7 , ■( g.

Muszą umieć po litewsku.
Simajtis przeciw nauczycielom niemieckim.

Berlin, 2. 4. (P A T ) Z Kowna donoszą, że 
przewodniczący dyrektor jatu klajpedskiego 
Simajtis w  rozm owie z dziennikarzami zapo­
w iedział, że władze litewskie nie poprzesta­
ną na zwolnieniu ze służby 21 nauczycieli 
niemieckich w  K łajpedzie, lecz zagrożą dy­
m isją pozostałym jeszcze nauczycielom-Niem- 
com, o ile  ci w  przepisanym term inie nie 
osiągną dokładnej znajomości języka litew ­
skiego. W  sprawie wyborów  do sejmu klaj­
pedzkiego Simajtis w ypow iedział się optymi­
stycznie. zaznaczając, że ludność okręgu k la j­
pedzkiego n iew ątp liw ie przychylnie określi 
swój stosunek do L itw y  podczas wyborów. 
Biuro W olffa  zaopatruje wynurzenia Simaj- 
tisa komentarzem, w  którym dowodzi m. in., 
że żądanie znajomości języka litewskiego od 
urzędników K ła jpedy nie jest przewidziane 
w  statucie kłajpedzkim.

Gosposie chętnie fi{aW C |

u Jawornickiego kU!luP
Bo smak i kieszeń

swych mężów szanują!

Delegaci na międz. konferencją pracy.
Warszawa, ‘(PAT’). W  dniu wczorajszym odbyta 

się pod przewodnictwem p. wiceministra pracy 1 
opieki społecznej Swibartowicza konferencja, na 
której ustalono instrukcje dla delegacji rządu pol­
skiego na 10-tą międzynarodową konferencję pra­
cy, rozpoczynającą się 12 b. m. w Genewie. — 
IV skład delegacji rządowej wchodzą m. in.: dr. 
Stanisław Jurkiewicz, były minister pracy i prezes 
naczelnego komitetu spraw bezrobocia, jako prze. 
wodniczący. oraz pp. Daczolnik wydziału w depar­
tamencie ubezpieczeń społecznych Wysłouch, na­
czelnik wydziału w departamencie pracy Józef Zm 
grodzki, radca Horszowski, radca dr. Fischlo. 
witz. Z ramienia pracodawców udają się do Gene­
wy na konferencję: dyr. inż. Trepka, dyr. Jastrzę­
bowski, dyr. Sągajlło.' b. minister Olszewski i by. 
ly minister Szydłowski. Z ramienia organzacyj 
robotniczych i  związków pp. Szczucki, Jakubowicz 
i  Siuiig." , j

Obrady Klubu Narodowego.
Wars/..n-a, 2. 4. (Telef. w ł.) W  dniu dzi­

siejszym odbyło się posiedzenie Klubu Naro­
dowego, na którem poseł Rybarskf zanalizo­
wał obecną sytuację wewnętrzną, przyczem 
przeciwstawił się w  snem  przem ówieniu 
nastrojom inflacyjnym, szerzonym nietylko 
przez obóz socjalistyczny, ale również i przez 
pewne, czynniki sanacyjne. Prof. Rybarski 
wskazał na ujemny rezultat zabiegów kredy­
towych 1 mające z tem związek pociągnięcia 
polityczne na terenie wewnętrznym . W  toku 
dyskusji poruszono także szereg spraw orga­
nizacyjnych na tle nastrojów panujących obec« 
uie iv kraju.

. -----------------000________________________

Maszyny „Cieszyna16 zalane wodą.
Helsingfors. 2. 4. (P A T ) Na statku ,.Cie­

szyn" pozostała jeszcze czwaria część załogi, 
reszta znalazła schronienie na wyspie. Radjo- 
telegram nadany z „C ieszyna" w  południe 
donosi, że maszyny zalane są wodą.

Z A ŁO G A  ♦ ,.CIES Z Y N A " U R A TO W A N A .
Helsingfors, 2. 4. (P A T ) Cala załoga i pa­

sażerow ie okrętu „C ieszyn " znajdują się już 
poza niebezpieczeństwem.

Przedłużenie umowy o płacę.
Warszawa, 2. 4. (Telef. wł.) Pomiędzy pra­

codawcami a organizacjami robotniczemi w  cięż 
kun przemyśle Górnego Śląska został zawarty 
układ, na mocy którego obowiązująca obecnie 
umowa ramowa została przedłużona na miesiąc 
do 1 maja. W  tym czasie odbędą się normalne 
rokowania w  sprawne dalszego przedłużenia 
umów.

STR AJK  ROBOTNIKÓW  ROLNYCH.
Warszawa, 2. 4. (Telef. wł.) Związek zawo­

dowy robotników rolnych ogłosił jednodniowy 
protestacyjny strajk robotników rolnych. Strajk 
ma się odbyć 18 kwietnia. Strajk ma podłoże 
gospodarcze.

Zaręczyny p. Miiehisteina 
z p. Rotszyldówną.

Waszawa, 2. 4. (Telef. wl.) Radca ambasady 
polskiej w  Paryżu A . Muehlstein zaręczył się 
z córką potentata finansowego barona Herber­
ta Rotszylda. Muehlstein wyjechał uprzednio do 
swego ojca, liczącego 90 lat z  prośbą o błogo­
sławieństwo. Ojciec Muehlsteina napisał do Rot- 
S7.ylda list z prośbą o rękę córki dla swego sy­
na. Po spełnieniu tych formalności nastąpiło 
oficjalne ogłoszenie zaręczyn.

W Y P A D E K  RO TSCH ILD A.
Casablanca. (P A T ) Baron Rotschild, ba­

w iący od kilku dni w  Marrakash, u legł w y ­
padkowi samochodowemu. Rotschild i  jego 
dwaj towarzysze są ranni. Sprawca katastro­
fy, cyklista, którego auto chciało wyminąć, 
jost ciężko ranny. Limuzyna Rotschilda ies| 
doszczętnie rozbita.

————00---------
L0TER.TA K LA SO W A .

Warszawa, 2. 4. (Te le f. w ł.) Podczas dzi­
siejszego ciągnienia Państwowej Loterji K la ­
sowej padły następujące wygrane: 150.000
zł. na nr. 8.982, 5.000 zł. na nr. 134278, po 
3.000 zł. na nry: 6.932, 44.334, 84.041, 159.540.

SREBRNE 10 ZŁO TÓ W KI?
Warszawa, 2. 4. (Telef. w ł.) Obiega pogło­

ska, że w niedługim czasie mają być wybite 
srebrne 10-zlotówki.

SAMOBÓJSTWO A D W O K A T A .
Warszawa, 2. 4. (Te le f. w ł.) W  Świecili 

zastrzelił się adwokat K lem ens Pruszyński 
w  47 roku życia.

 :ooo :---------
K R O N PR IN Z  B ĘD ZIE  G LO SO W AŁ

N A  H IT L E R A .
Berlin, 2 kwietnia. Dawny kronprinz n ie­

miecki ogłosił dziś oświadczenie, że w’ drą­
giem  głosowaniu na prezydenta Rzeszy będzie 
głosował na H itlera, gdyż powstrzymanie się 
od głosowania byłoby sprzeczne z duchem 
uchwały liarzburskiej.

TARDTEU INFORMUJE AMB. HOESCHA.

Paryż, 2 kwietnia. Premjer Tardieu przyja.ł 
dziś ambasadora niemieckiego w  Paryżu von 
Hoesclia. którego poinformował o stanowisku,
jakie zajmie Francja na ktmferecjl czterech w 
Londynie.

GIEŁDA W  ZURYCHU.
Zurych 2 kwietnia. Paryż 20.20 i jedna czwarta. 

Londyn 19.47 i pół. Nowy Jork 5.14 i pół, Belgi*
72.00." Włochy 20.02 i pó l Hiszpania 33.90. Holan­
dia 208 00. Berlin 122.20,' Sztokholm 103.00, Oslo
103.00, Kopenhaga 107.75. Sofia 3.72. Praga 1554, 
Warszawa 57.60," Bialogrud 8.90. Ateny 0.60. Kon- 
stantynopol 2.45. Bukareszt 3.08, Helsingfors 9.00.

N E K R 0L0G JA .
f  Jan Poroś, architekt, były długoletni 

radca miejski i były w iceprezes krakowskiej 
Izby przemysłowo-handlowej, zm arł wczoraj 
w  Krakow ie. Na znak żałoby, z gmachu Izby 
przy ul. D ługiej 1 pow iew a żałobna flaga.

Warszawa, 2. 4. (Telef. wl.) W  Kielcach 
zmarł wiceprezes Częstochowskiej Izby R ze­
mieślniczej Roman Kluiniak.
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P o U c b r o m j e  K o ś c i o ł ó w
cd najbogatszych do najshrommejszycl) wykonuje

Zahład artystyczno-malarski
A

Stanisława

S K C d H R C Z Y F S K i e ® ©
Zaprzysiężony rzeczoznawca sądu grodzkiego w Krakowie

Kraków, ul. pędzichów L . a.
<Ueclług własnych projektów jat* i dostarczonych. —  polichromowanie ołtarzy, 
złocenie, imitowanie marmurów i t. p. — Odczyszczą i utrwala starodawne freski. 
Usuw a pleśń utrwalając zniszczone polichromie specjalną wypróbowaną techniką, 
dając gwarancję trwałości. — Specjalność renowacja obrazów. — Długoletnia zaś 

praca w tym zawodzie tak w  kraju jak i zagranicą, daje zupełną gwarancję, ie 

wszystkie powierzone roboty wykonuje solidnie t faehcwo.

Dogodne warunkt spłaty. — Dziękując za dotychczasowe 

względy, poleca się nadal przewielebnemu Duchowieństwu.

Stanisław Skwarczyński.

a -------------------------------------------------------------------- n a

Na kompoty!!!
Śliwki bośniackie i kalifornijskie, morele ! jabłka suszone, 

w najlepszych jakościacb, — po przystępnych cenach

poleca

Kazimierz B a r t o s z e w s k i
Kraków, ul. Florjańska L. 49. 

Codziennie świeio palone kawy.
Mi­

d i  a  m m i  a  w nieporównanej jakości takte
rlUlilNU nt ra*y> p°i®eł p° cenach i*-
* I f l l l l l l ł ł  brycznych z n i ż o n y c h ,  dlatego 
_ _ ^ _ - ===— — b e z k o n k u r e n c y j n y c h , —

fabryki p in i i  B. fOMMERFELD
SKŁAD FABRYCZNY

Kraków, Rynek Gł. 5• Marjackiego. Telefon Nr. 172-71.

F A B R . S K Ł A D

Płócien i Bielizny
Kraków R- Koa,alski Włślna 8.

P O L E C A :
Do wypraw ślabnych, wszelkie gatunki płócien parkali, batystów, nansuków 
Obrusy, ręczniki, ścierki. Płśtns lniane kościelne I dohafta. CHUSTKI CZAR­
NE KLASZTORNE, koce, kołdry alsnnlkl, chusteczki, krawaty, POŃCZOCHY

skarpetki I. t. p.

Wielki wybór Ceny znacznie zniżone.

Księgarnia Krakowska, Kraków, ów. Krzyża 13
poleca:

Barclay FI.:

Biała Ksieni z  Woreester
C e n a  z ł. 5 .—

W opasce zwykłej po wcześniejszem 
nadesłaniu należytości czekiem na konto 
nasze w P. K. O. Nr. 404.620, lub przeka­
zem pocztowym zł. 5*65, za pobraniem 
pocztowem zt. 7*05. — Wysyłka odwrotna.

b t a n d a r i .
18,

ornaty, kapy, baldachimy
wykonali solidnie.

Sikiiiiizki.
siały i tiarsy na skłaizlc

i .  i m
Krakiw,

OL
iip. i .  o .

Czytajcie prenumeruj­
cie Gazetkę Francusko- 

polską. Gazetkę Niemie­
cko-polską. Ciekawa treść, 
przektad polski obok 
tekstu obcojęzycznego. — 
Prenumerata roczna: 7‘— 
złotych, półroezna: 3'50. j 
Administracja: Warszawa, 
Waliców 3/4. PKO. 25.635.

Prospekty bezpłatnie.

ŻARÓW KI
przepalone przyjmujemy do na­
prawy i wymieniamy na fa­
brycznie nowa za dopłatą. — 

„  T E C H N I K A “  
Kraków, Floriańska 7, — Tala- 

fon 137-58.

Kapelusze
męskie

na obecny sezsn po 
cenach zniżonych

poleca

Antoni Jarosz,
Kraków, Sławkowska 24 

Dem XX. Marków.

r z e d ł a
okazyjnie

(antyki)
mahoniowa kom  6 d k a 
z okuciem — krzesła (Rie- 
dermayer) olejny obraz 
(Katedr* naWawelu rl868) 
Wiadomość od 12 — 5-ej 

popoł.

Huków, Michałowskiego l
m. 5. II. lewo.

I S T N I E J E  D R Z E S Z ! O  100 L A T
Odznaczona 20-tu premiami, 2-ma nagrodami państwoweml, 10-ma złotymi medalami

G r a n d  P r l x  Rzym 1926
Złoty medal Gniezno 1925, Złoty medal Rzym 1926,

w ; t
Złoty medal Ministerstwa Przemysłu i Handlu, Częstochowa 1926 

Złoty medal Wilno 1928, xłoty medal P. W. K. Poznań 1929, złoty medal Wilno 1930.

i  i  .

I

Odlewnia dzwonów

K A R O L A

Schwabego
w Białej k. Bielska
Poleca d z w o n y  dowolnych 

wielkości t o wszelkich życzo- 
nyeh tonach, e nie doścignionei 
jakości śpiiu, czystości głosu 
dzwonów pojedynczych i zespo­
łów kilkudzwonow ych.

Dostraja nowe dzwony pod 
gwarancją czystej harmonji do 
jut istniejących.

Przelewa pęknięte dzwony ,  
przemontowuje stare sys t emy  
dzwonienia na nowe.

W y k o n u j e  kompletne kon­
strukcje żelazne zastępujące cał­
kowicie d z w o n n i c e  lub kon­
strukcje drewniane w  wieży.

Dostarcza napęd elektryczny do dzwonów każdego ciężaru!
Ceny  n a j n i i s z e !  D ł u g o t e r m i n o w e  sp ł a ty !

Najwydatniejsze

W A P N O
do bielenia, budowy i nawozu zakupisz
w Wapisnniku mieiskim ok Wielitka L. 57. 
w Betoniarni miejskiej t  ZwIsrzyDieika 38-

lub w Centrali firmy:

Miejskie Zakłady Mmi
K raków , B asztow a  10, Te1. Nr. 114-72.
Tamże wszelkie inne materjały budowlano-

WITRAŻE
oraz

o szk len ia  artystyczne
wykonuje najtaniej

R as RYNIEW ICZ
KRAKÓW,

ulica Juljusza Lea 5.

ZAKŁAD WITRAZOWO-SZKLARSKI
F a T. Zajdzikowski Kraków św. Jana 30.

Dzierż. Jan Kusiak
Oszklenia i witraże do kościołów od 30 zł. z i Im .  
wykonuję się przy większych zamówieniach na raty. 

Ceny 50% niższe niż wszędzie.

Sto w. Katolickich Mistrzów Bizom.

„ G Ł O W I C  A “
pod wezwaniem Sw. Antoniego

Kraków, ulica A ndrzeja  Potockiego 11.
TE LE FO N  104-83.

Przy i maje zamówienia dla członków Stowarzyszenia na wszelkie 
praće wchodzące w zakres robót kościelnych technicznych, 
artystycznych i rzemieślniczych. Stow. gwarantuje, za solidne 

wykonanie po cenach umiarkowanych 
Porada fachowa kosztorysy i projekty darmo. Z a rz ąd .

Unita ■
dęte I smyczkowe oraz części 
zapasowe do tychże. — Stare 
mstramenta naprawie, zestroją 
kupuje lub wymienia na nowe

J & i  N IK IE L
Kraków, ul. Szewska 2
w sze lk is  porady j r z y  zakładan iu  k om - 
p ietow an io  ze sp o łów  o rk iss fra ln ytli udzie la 

bezpłatnie.

Komplet instrumentów dętych używanych, 
tanio do sprzedania.

Chcesz przyjemnie
t

i z korzyścią dla Siebie wykorzystać 
długie zimowe wieczory,

zapisz się
na korespondencyjne Kursy

„ W I E D Z A "
W Krakowie, ul. Studencka 14.

które przygotuję Cię

d o  egzaminu z 7-miu klas szkoły 
powszechnej, ewentualnie

do egzaminu nadzwyczajnego z 6-ciu 
klas gimnazjalnych, oraz

do matury gimnazjalnej lub semi­
narium naucz.

Żądaj bezpłatnych prospektów.

B R Z Y T W Y  nrTDip Ma n i c u t  
= Nożyczki i  UiJIHł  ̂ i  C ą ż k i

osadzam nowe ostrza do noty,

naprawiam B*3Sxynki do mięs
P r lm u sy , żel^ka it.p., dodaję części do tyci

i  Ja n  n oszkow sM  ”S
Wrehów, Dietla 48.

D Z I E C I Ę C E  P Ł A S Z C Z Y K I
ubranka, mundurki panieńskie, fartuszki kapelusi­
ki, wyróbr wełniane, pończosznicze, wyprawki 
Tetra i t. p. Poleca chrześcijańska wytwórnia kon­
fekcji dziecięcej. Wykończenie solidne i tylko 
z dobrych materjałów. Ceny ostatecznie najniższe.

J ó z e f  Z u b ik o w s k i
Kraków, pl. Marjaeki 9.

Wtfwórnia Kilimów
Ireny G u tw iń skie j 89

Absolwentki partstw. szkoły przem. art. 

Kraków, ul. Karmelicka L. 50, parter.
poleea kilimy oraz przyjmuje zamówienia we­
dług obranych wzorów, za gotówkę lab na r*ty

.Wydawca za „Głos Narodu" Skę i  ogr. odpow. K. Holeksa. Redaktor odpowiedz. Dr Józef Warchałowskl Drukarnia „Głosu Narodu" pod zarz. R. Ferką,


